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l i n i e I it Berlin rozpowszechnia 
fałszywe wiadomości 

o Gdańsku 

o w i e d ź G d a ń s k a 
|PJ*CW inspektorzy tętni urzędują n> n ogonach kolejowutn. 

° o r o wola Warszawy nie jest podzielana przez Gdańsk 
" y ' Ä S 8 k l korespondent polltycz-

^Publiki" (Wł. B.) teleionule: 

C S * 
Z o r a i wieczór senat gdański przo 

•iemu komisarzowi generahie-
»otc Chodackiemu odpowiedź na 
* ub h

r , o t e s t acy jną , złożoną przezeń 
"ii w ' ^ d z l e l e w związku z zajścla-

^ n M . ^ ^ a w s k l c h miarodajnych sle-
twlerdzą, Iż 

I W M . S 2 SENATU GDAŃSKIEGO 
JEST W TONIE WRĘCZ 

DfTn ^ J N Y M I NIE NADAJE 
u RZECZOWEGO TRAKTO-

i> H rzed fi WANIA, 
jaskie " w o m a dnlamł zaledwie war 
Wymień, z y , , » l k l miarodajne dały do 
kill ̂  dnn w , adzom gdańskim, Iż «-
I ? d o R a c z e n i e polskich celni­
k a s ? p ; t h o f za dowód dobrej woli 

>°wan! r ą C h v ć Przystąpienia do zll 
w, rVin c ?I 0 s t a t n i c h incydentów. 
Dr? > V a r 2 e m o k a z u j e się, Iż dobra 
'on z Qdań Ł

W y n i e , e s t Podzielana 
L,"oty Dowodzi tego zarówno 
till6 celiiiiT!rz* Greisera, jak I nieudzie­
l a n i a m p o l s k > m w Kalthol po-

J 0 V l ^ \ v \ ° v L ^ C Y ZMUSZENI SA DO 
n ^ ^ N l A VV WAGONIE KOI F-
i D W o d % A C Y M N A BOCZNICY 

y t (J0 * "RCA » W M U«t. wVä""* Y ¥ KALTHOF, 
\ ,całk0\vi i r y d o t y c h c z a s zajmowali 
\ n 'e „ A ? zdemolowany przez 

n a daje się do mieszkania w 
td ".'in. r>. 

ą«sk| c h
nojacki zwrócił się do władz 

kim inspektorom celnym lokalu, do cze 
go władze gdańskie są zobowiązane. 

Warszawa, 24 maja. 
W ciągu ostatniej doby rozpowszech 

nlała urzędowa agencja niemiecka DNB 
szereg wiadomości o zaszłych jakoby 
na terenie Gdańska nowych wypadkach 
podając w najróżniejszych kombina­
cjach wiadomości o zatargu pomiędzy 
urzędnikami polskiej służby celnej a 
szoferami niemieckimi i t. p. 

Polskie władze urzędowe żadnych 
poważniejszych wydarzeń nie stwierdzi 
ły a rozpowszechnianie nieprawdzi­
wych wiadomości przez DNB dowodzi, 
iż w dalszym ciągu leszcze 

W BERLINIE 1 GDAŃSKU PANUJE 
CHĘĆ UTRZYMANIA PRZEKONANIA 

O NIEPOKOJU TRWAJĄCYM W 
GDAŃSKU., 

Gdańsk-Kalthof, 24 maja. 
Zabity przez polskiego szofera «zy-

wódca hitlerowców w Kalthofie, Max 
Gruebner, 
ZNANY BYL Z NAPADÓW NA POLS­

KICH CELNIKÓW . 
już od kilku lat. Komisariat Generalny 
w Gdańsku kilkakrotnie interweniował 
w sprawie napadów organizowanych 
przez Gruebnera. Już w r. 1937-ym na 
interwencję polską senat Wolnego Mia­
sta wystosował do Komisarza General 
nęgo pismo, z zawiadomieniem, że 
Gruebner został pociągnięty do odpowie 
dzielności i zapowiadające, że położy 
w przyszłości kres ustawicznym r an-
turom przywódcy hitlerowców w Kalt-
hof. 

Tymczasem obecnie zarówno prez. 
Grelser, Jak I gdańskie pisma, czynią 

Chamberlain o sytuacji w Gdańsku 
O d p o w i e d ź n a i n t e r p e l a c j e w I z b i e G m i n 

Londyn, 24 maja 
(Pat) — Na interpelacją, złożoną w 

Izbie Gmin, dotyczącą sprawozdań otrzy. 
mywanych przez Ligę Narodów od wy­
sokiego komisarza Ligi w Gdańsku co do 
sytuacji w Wolnym Mieście, premier 
Chamberlain odpowiedział: 

„Wysoki komisarz Ligi w Gdańsku 
regularnie składał raporty komitetowi 
3-ch, ustanowionemu przez radę Ligi ce­
lem śledzenia sytuacji w Gdańsku i ko 

munikatów nie jestem oczywiście w sta­
nie nic dodać, ale nie zgadzam się z su­
pozycją, jakoby raporty wysokiego korni 
sar za Ligi w Gdańsku dotyczyć miały 
trudności, na jakie on miałby w wyko­
nywaniu swych czynności natrafiać'. — 
Na dodatkowe zapytanie, czy wysoki 
komisarz Ligi w swych raportach z Gdań­
ska donosił o jakichkolwiek usiłowaniach 
przeszkadzania mu, jeśli chodzi o komu­
nikowanie się jego z Genewą i innymi 

z Gruebnera niemal bohatera narodowo 
socjalistycznego. We wtorek odbyła się 
w Tlegenhaf manifestacja z okazji śmier 
ci Gruebnera. W czasie jej trwania prze 
mówienie wygłosił jeden z przywód­
ców gdańskie] partii narodowo-socjall-
stycznej, niejaki Anderas. Twierdził on, 
że sukcesy Hitlera w polityce między­
narodowe] doprowadzą w rezultacie do 
całkowitego przekreślenia traktatu wer 
Salskiego, który pohańbił Gdańsk. Za 
mord w Kalthoi — powiedział p. Ande­
ras — powinno się odpowiedzieć zlin­
czowaniem wszystkich sprawców tego 
mordu, jednak gdańszczanie — zdaniem 
tego hitlerowca — są zdyscyplinowani 
i czekają na decyzję Hitlera. 

Dzlsia] w Kalthoi odbył się pogrzeb 
Gruebnera. Mimo deszczu do miastecz­
ka przybyli ze wszystkich stron W. 
Miasta Gdańska I Prus Wschodnich 
hitlerowcy w mundurach. 
POGRZEB MIAŁ CHARAKTER MA­

NIFESTACJI ANTYPOLSKIEJ. 

mitet ten autoryzował ogłoszone komu-! ośrodkami drogą pocztową i telefoniczną 
nikaty po każdorazowym zakończeniu premier oświadczył, że nie jest w stanie 

baniem przydzielenia pois posiedzenia tego komitetu. Do tych ko- o tym nic powiedzieć 
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GJfL°bowany p r z e z r z ą d a n 9 , e , s W - ~ Oświadczenie Chamberlaina w Izbie Gmin 
r a Halifax i min. Bonnet udać się małą z wizytą do Moskwy 

hJ^U) r Londyn, 24 maja. newie, wszystkie wchodzące w grę | zumieniu, które, jak ma nadzieję, będzie I Według przypuszczeń moskiewskich kó 
^ P°1uh • Q e * brytyjski odbył dziś' punkty widzenia zostały obecnie wv-!do tedo cza«n zawarta. l«mllł«MM«ńli «<> «/>«.»»!. 

t ^ . dniem • . ./« « prawie dwugodzinne 
^ Ł ° r « U W i . ? i a ł e m przybyłego z Ge 

* S j P SabJ - a x a ' k t o r y P r z c d s ł a w i ł 

e C k i c ^ l u s t a n azotów brytyj-
1 1 zaproponował 

^ K t ^ W A N l E PRZEZ GABINET 
hi TR7^.?A jEMNEJ POMOCY MIĘ-

V w ^ MOCARSTWAMI, MIĘ-
, ' B R YTANIĄ, FRANCJĄ I RO-

to!St S J Ą S 0 W 1 E C K A - -
^?VcS S t 0

1
S u n kt>wal się pozytywnie do 

S WŁ? r d a Haliiaxa i premier 
**Ma? 2 l °ży i izbie gmin następu-

S i w a k u 
odbytych 

newie, wszystkie wchodzące w grę 
punkty widzenia zostały obecnie wy 
jaśnionc i mam wszelkie powody spo 
dziewać się, że jako rezultat propo­
zycji, które rząd J , K. M. może teraz 
poczynić co do kwestii zasadniczej, 

się mają z wizytą do Moskwy 
zumieniu, które, jak ma nadzieję, będzie 
do tego czasu zawarte. 

Ryga, 24 maja. 
Według wiadomości z Moskwy, acz­

kolwiek miarodajne czynniki sowieckie 
w związku z rokowaniami z Anglią, za-

i powstała, okaże się możliwyiii1 chowują jak najdalej idące dyskrecje _ 
rvchirzawarcie całkowitego porOzu-'to jednak, zdaniem moskiewskich kól po 
nńenil Aczkolwiek wciąż jeszcze I litycznych, są duże podstawy J o przy-
pozostają dalsze punkty do wyjaśnię-1 puszczenia, iz Kreml jest na ogól 
nia, nie przewiduję, aby dały one po­
wód do jakichkolwiek większych 
trudności" 
Na dodatkowe zapytanie premier za­

powiedział, iż spodziewa się, gdy po 

ZADOWOLONY Z DOTYCHCZASO­
WEGO PRZEBIEGU ROKOWAŃ. 

Postulaty sowieckie bowiem miały od­
nieść niebywały w dziejach polityki so­
wieckiej sukces i to w momencie, kiedy 
Moskwa jeszcze nie tak dawno, o tępo 

przerwie świąteczne, z racji Zielonych s u k c e s a c h n a w e t n l e ^ „ y f c . 8 

Świąt Izba 6-go czerwca zbierze się na Wczoraj miało odbyć się specjalne 
posiedzenie, premier będzie mógł udzie- posiedzenie „Politbiura", poświęcone wy [mienie, oostara się uzasadnić nuwy 

(Dalszy ciąg na str. 2-ej). 

l 0 rda"rl»i-i r O z m 0 W . 
* * a n i a x a w Paryżu i Ge-Jlić Izbis pełnego sprawozdania o poro- łącznie sprawom osi Moskwa— Londyn. 

Według przypuszczeń moskiewskich kół 
politycznych, opartych na nowych god­
nych zaufania informacjach, na tym po. 
siedzeniu „Politbiura" zdecydowano, iż 
NIE NALEŻY DALEJ PRZECIĄGAĆ 
STRUNY W ROKOWANIACH Z LON­

DYNEM, 
by nie zaprzepaścić dotychczasowych 
sukcesów. 

W związku z tym, omawiano ponoć 
główne tezy expose Molotowa, które ma 
być wygłoszone 25 maja na IIT-ej sesji 
Rady Najwyższej Związku Sowieck'cio. 

Moskiewskie kola polityczne sądzą, 
że mowa Molotowa, która ,. 1 idym ie-
zie będzie wygłoszona po tem, jak po­
między Moskwą a Londynem zostanie 
osiągnięte w zasadzie całkowite porczu-

suk 



„KŁFUbLtKA" Nr. I4d. Czwartek, ¿ 0 maja r» 

utomatyczna pomoc na wypadek i 
przewidziana w sojuszu anglo­francusko­sowieckini s ^ 

Rumunii . Grecii i 1 m i c c k i na Holandię, Belgię (Dokończenie). f tfo i bezpośredniego przyjścia z pomocą 
• u \ 1̂-4 11 „^ir̂ „,.,„i każdemu z 3 partnerów, którzy zostaną 

ces sowieckiej polityki pokojowe), jako bezpośrednio zaatakowani. W tym wy­
padku automatyzm działania nowego so­
juszu jest całkowity. 

Oprócz tego zasadniczego porozumie­
nia będzie, nowy sojusz zawierał 2 sty-
pulacje dodatkowe. 

Rosja zobowiązuje się mianowicie do 
przyjścia z pomocą Francji i Anglii, gdy­
by któreś z tych państw lub oba razem, 
stały się przedmiotem ataku z powodu 

wynik wciąż wzrastającej potęgi państwa 
sowieckiego. Poza tym głównym moty. 
wem, Mołotow w swej mowie ma poru­
szyć całokształt sytuacji międzynarodo­
wej i sprecyzować stosunek Moskwy do 
ostatnich wydarzeń w Europie i świecie. 

W związku z montowaniem osi Mosk­
wa—Londyn, moskiewskie koła polity­
czne nie wykluczają podróży dygnitarzy,. 

. , . , ' . . . . . . 1 ' \ i t 1 I stary się przecimwicm « U U I U * k ~ - m . 

rzy zachodnio, europejskich do Moskwy. 
W Moskwie ponoć nikogo nie zdziwiła i 
nie zaskoczyłaby wizyta Mołotowa w 
Londynie i Paryżu oraz przyjazd do sto­
licy sowieckiej lorda Haliiaxa i min. E4. n 
neta. 

W każdym razie najbliższe dni przy­
niosą pewne wyjaśnienia na osi Moskwa-
Londyn i prawdopodobnie' przerwą do. 
tychcz&scwc dyskrecje miarodajnych 
czynników sowieckich. 

udzielonych Polsce, Rumunii, Grecji i 
Turcii. 

Wzajemnie Francja i Anglia zobowią­
zują się do przyjścia z pomocą Rosji w 
razie, gdyby ta z kolei stała s' 
ataku niemieckiego na skutek swych 
własnych zobowiązań sojuszniczych lub 
gwarancyj, jak nprz. tych. które udzielo­
no Turcii. 

Poza tym Rosja z o b o w i ą z u j e się 
przyjść z pomocą Francji i Anglii, gdyby 
interesy życiowe tych dwóch państw by­
ły zagrożone przez ewentualny atak nie-

nę 
śre 
moc 

, '•— " We" wszystkich w y p f ^ j i j po­
dnieto zagrożenia Francji 1 ~ M 3 | Y C * ' 
c rosyjska nie iest iedn^ FU . 'F 

gdyby ta z kolei stała się ofiarą j na, ale uzależniona od uprzednie) •• ^ 
tacji pomiędzy 3-ma państwami, 
rającymi sojusz .„¡«¡¡0 

Akcja odbywa się bez uprze 

porozumienia tylko w pierwszym _ ^ 
niczym wypadku, t. i. kiedy i c"f^ r Cdi) 1 0 

krajów nowej koalicji jest bezp05 

napadnięty. 

Wysiedlenie Żydów polskich z 
Muszą oni opuścić Rzeszę do 1 lipca R . B . 

J A * * , 24 moja. I k t ó ™ , br«U ^ . ' ^ . . . ^ L ' ^ ' S S ^ ^ . T ^ V 

Warszawski korespondent polityczny 
„Republiki" (Wł. B.) telefonuje: 

• Wiadomości z Londynu o przyjęciu za 
podstawę dalszych rokowań pomiędzy 
Moskwą, Londynem i Paryżem t.zw. pla­
nu francuskiego zdają się wskazywać na 
to, że znaleziono wreszcie formułę ukła­
du sojuszniczego rosyjsko-angielsko-fran-
cuskiego, taką, która będzie do przyjęcia 
dla państw, sąsiadujących z Rosją, a za­
grożonych przez Niemcy. 

Ze strony czynników miarodajnych, 
jeszcze dzisiaj uzyskanie jakiegokolwiek 
oświetlenia nowej sytuacji w dziedzinie 
rokowań angiclsko-rosyjsko-francuskich 
było niemożliwe 

Ambasador polski w Londynie hr, Ra­
czyński dziś do późnego wieczora znaj­
dował się w Warszawie i odbywał kon 
fer^ncje , 5 najwyższymi czynnikami dy 
plomacji polskiej. Jutro rano hr. Raczyń 
ski samolotem wraca do Londynu i od­
będzie konferencję z lordem Halifaxem. 

Z kół dyplomatycznych natomiast 
francuskich — uzyskaliśmy dość dokład­
ne odtworzenie zarysowującego się trój-
porozumlenia, gdyż taką nazwę „Triple 
entente" uzyskał w kołach francuskich 
plan paktu rosyjsko-francusko-angiel 
skiego. 

Otóż, według tych danych dyplomacji 
francuskiej ustala Anglia, Francja i Rosja 
pomiędzy sobą obowiązek automatyczne 

Poczta lotnicza do St. Zjednoczonych 
List z Warszawy do Nowego J o r k u nadejdzie 

po 48 godzinach 
Warszawa, 24 marca. 

Dziś odleciał z Marsylii do St. Zjed­
noczonych amerykański wodnopłatowiec 
„Jankee Clipper", który zabrał pocztę 
europejską do Ameryki. Poczta francu­
ska zawiadomiła pocztę polską, że może. 
przyjmować listy i przesyłki do pierw­
szego regularnego transportu lotniczego 

Wobec spóźnionego terminu zawiado­
mienia niewiele osób skorzystało z tej 

okazji. Następna poczta powietrzna z 
Europy do St. Zjednoczonych prawdopo­
dobnie wysłana będzie za tydzień. — 
Transporty poczty polskiej kierowane bę 
dą drogą powietrzną via Kopenhaga— 
Paryż—Marsylia. — Przesyłka pocztowa 
wysłana z Polski drogą powietrzną do 
Ameryki znajdzie się w N. Jorku w ciągu 
48 godzin po wyekspediowaniu fej z War 
sza wy. 

Królowa Wilhelmina w Belgii 
„Małe państwa winny się bronić przed groźbą 

siły brutalnej ' * 
Bruksela, 24 maja. , konieczności zbliżenia i wspomagania 

się przed groźbą siły bcutalnej. Odosob­
nienie oznaczałoby dila nich śmierć". — 
W odpowiedzi królowa Wilhelmina po­
wiedziała, co następuje: „Powinniśmy nie 
tylko żyć we wzajemnej przyjaźni i po­
ważaniu, lecz nadto i przede wszystkim 
w czasach tak niespokojnych jak obecne, 
powinniśmy zgodnie popierać wszystko 
to, co może przyczynić się do powszeoh 

(Pat) — Bawiąca z wizytą oficjalną w 
Belgii królowa Wilhelmina holenderska, 
złożyła dziś rano hołd w krypcie zamku 
królewskiego w Lacken, gdzie spoczy­
wają prochy królów belgijskich. Następ­
nie w towarzystwie króla Leopolda kró­
lowa udała się na ratusz, gdzie powitał 
dostojnych gości burmistrz Brukseli Max 
oświadczając m, in.: „Nigdy małe pań-
stwa nie odczuwały bardziej niż obecnie nego dobrobytu ludzkości . 

Narada na Zamku 
w obecności Marsz. SMW*' 

Rydza 
Warszawa, 24 n j ^ 

(PAT) Pan Prezydent Rzec 2/ 0 
-IteJ przyjął dziś, w obecności P- e5« 
szałka E. Śmigłego-Rydza, P; "W" 
rady ministrów gen. Sławoi-ojf^iul' 
skiego i wlce-premlerr. In*. E*£ cyc* 
skiego, którzy referowali o M e* f l 

pracach rządu. t 

Warszawa, 24 ^ r 

(PAT) Pan Prezydent R z e c « - W 
litej przyjął dziś gen. dr. Roma"* V 
kiego, prezesa Banku Gospo"* ' 
Krajowego. -

•©mu Codzienno używani© k r * 
biologicznego 

zapewnia 
piękną i zdrową ° 9 ' ą 

Sahara — spichlerz przyszłości 
J a k Francuzi chcą ożywić i zaludnić pustynię 

Paryż, w maju. 1 Rzymscy cesarze daremnie usiłowali 
Olbrzymi obszar Sahary, obejmujący. podbić .państwo Songhoi. Potężniejsze 

przeszło 2 miliony kilometrów kwadra 
towych, nie zawsze był pustynią. Tam, 
gdzie obecnie dominuje susza 1 milczenie, 
panowało przed dwoma tysiącami lat 
kwitnące życie. Szerokie rzeki o urodzaj­
nych wybrzeżach wyryły w piasku 1 
w skałach swoją historię. Głębokie jezio­
ra, zwane „szotami", świadczą o połącze-
N S z wielkimi morzami w owym czasie. 
\ ukoła nich ciągnęły się olbrzymie pusz­
cze, na których skamieniałe szczątki na­
trafia się jeszcze gdzieniegdzie. Roiło 
się w nich od słoni i innych dzikich zwie-
rsfct, a mieszkańcy ówcześni przekazali 
•" in swoje podobizny na skalach Sahary 

Za czasów rzymskich cesarzy znaj­
dowało się tam olbrzymie państwo Song­
hoi ze swą stolicą Gao, licząca przeszło 
milion mieszkańców. Koło roku 700 przed 
Chrystusem powstało warowne miasto 
handlowe DJenne, które pod względem 
wielkości, potęgi 1 bogactwa konkurowa 
ło z Aleksandrią. 

' Państwo Songhoi ciągnęło się od Je 
ziora Tszad do oceanu Atlantyckiego. 
Posiadało armię i flotę, zajmowało się 
hpiyrcrri prowadziło zwycięskie wojny.| 
miało własne, pisane prawa, uporządko­
wany system administracyjny i pobierało] 
cla i podatki. 

jednakże od'nich były wewnętrzne roz 
terki, słońce i piasek. W ciągu 25 wie­
ków, olbrzymi, urodzajny ten kraj za­
mienił się w pustynię i jedynie DJenne, 
nieważna dzisiaj oaza, świadczy jeszcze 
o minionej wielkości i wspaniałości. 

Pierwsi badacze, którzy przybyli do 
Sahary — Barth w roku 1852 i Duveyrier 
w roku 1859 — ustalili, iż większa część 
Sahary leży pod poziomem morza Śród­
ziemnego. Z tego wynikałoby, iż Sahara 
w zamierzchłych czasach była olbrzy­
mim morzem lodowatym, którego ostat­
nimi pozostałościami są właśnie owe 
„szoty". Na podstawie tej teorii francu­
ski inżynier Roudaire zbudował w roku 
1875 swój plan doprowadzenia wody za 
pomocą wielkich kanałów z morza Śród­
ziemnego do Sahary. W ten sposób chciał 
on zamienić pustynię na urodzajną zie­
mię orną. Projektem tym zainteresował 
się nawet przejściowo twórca kanału 
Suezkiego, Lesseps. Inny uczony j e d ­
nakże, Pomel, obalił plan Roudaira, uda-' 
wadnlając Paryskiej Akademii Nauk, iż 
od tysięcy lat między „szotami" Sahary, 
n wielkimi morzami nie hvło żadnego po­
łączenia. 

Teoria ta nie spotkała się Jednakże 
z apnobatą geologów. Walka między 

zwolennikami Pomela a jego przeciwni­
kami trwała kilkadziesiąt lat i nie została 
rozstrzygnięta, gdyż żadna partia nie 
chciała ustąpić. . 

O samym projekcie zawodnienia pu­
styni nie mówiono już odtąd prawie wca­
le, pomijając fantastyczne plany awan­
turnika Jacques Lebaudy, który miał 
wprawdzie różne idee i dysponował wiel­
kimi sumami pieniędzy, nie posiadał jed­
nakże wpływów ani poparcia u żadnej 
z potęg politycznych. Z tego samego, 
zresztą, powodu rozbiły się plany dwu­
dziestu kilku uczonych i inżynierów, któ­
rzy w międzyczasie — po raz ostatni 
jeszcze w roku 1934 — interesowali się 
projektem Roudaire'a. 

Mimo wszystko jednak nie zrezygno­
wano jeszcze z idei użyźnienia Sahary, 
jednakże środki, z jakimi przystępuje się 
do walki, uległy zmianie. Dzisiaj atakuje 
się pustynię w tym samym punkcie, w 
którym rozpoczęła ona ongiś swe dzieło 
niszczycielskie: zabija się suszę przez 
systematyczne zawodnianie. Szef leśnic­
twa Wybrzeża Kości Słoniowej. Aubre-
vllle, opracował w marcu roku 1936 gi 
gantyczny plan, który zyskał w między 
czasie aprobatę rządu francuskiego. Po 
dług tego planu, którego realizację Już 
rozpoczęto, przesuwa się coraz bardziej 
w głąb pustyni plantacje i lasy z brze­
gów Sahary, ponieważ zatrzymują one 
wodę i przez to systemaycznie doprowa­
dzają wilgoć do dziewiczego gruntu. Rę­
ka w rękę z tym 'projektem idzie plan 
zawodnienia pustyni wodą z Nigeru i Se-

Inegalu przy pomocy-śluz i tam. 
W ten sposób stworzono obecnie nie 

tylko wielkie obszary lasów. k ^ 
•sie z drogocennych drzew, t ( ^ 
acajou, tiama, makore. w" o aiiii y 
lecz także olbrzymie plantacje 
tyłowych, migdałów. r y c y ^ H , b»> 
kosowych. ryżu, kukurydzy- n ) i thi 
ny i t . p., które wraz z w p l y v

t 0 ) A , , 
nictwa (żelazo, węgiel, sól. z' KOio> 
wają znaczną część budzą™ „1 
nego. . nią Wielkim dobrodziejstwem ^1 j 
będzie także kolej, P R O W A D Z A J a C o * ' J 

•ę, której plan Już został\ov ^ y 
Zwolennicy tego planu slusjn 1 d > c, 
uwagę kolosalny rozkwit, ia» r l C i Y 
LY podobne tereny pustynne ^ s ^ 
prowadzenie kolei żelaznej, j ry*-> 
niej pustynia, produkuje d / , s w

p 0 d d y 
kurydzę, bawełnę. P° s , i a , d ' n ści ^ uĄ 
kiem bydła, a liczba l ^ Ł ^ i * V 
pierwszych trzech lat po W ° v 7 I F I I 
powiększyła się trzykrotnie- dJ,r r^i. 
Oklahoma ŻYTO w roku > ' 
częto budowę kolei, tylko o M 
w roku 1910 liczba mieszkań- F 
la Już 1.557.000. P0\TFW\A 

3.200.000 hektarów 
pustynnej, która dotychczas , e j ^ 
tywowana, produkuje r ° , mK1 1" 
ton bawełny. 2.240.000 ton ^ 
600.000 ton ryżu. „ r CJ.&J^ 

ry . 

tym trzy razy większa. r ^ J ^ , « 
nie ..suchego nawodnienia p r ^ r 
równoznaczne z całkowuJJj 
ciem równowagi gospodar 
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.Piątki niemieckie i 
y t 0 | ane z okien wystawowych 
^ Warszawa, 24 m a j a . 

U t ^ m ? n o c y p o r o z u m i e n i a m i ę d z y księ-
ki&iei W a r s z a w s k i m i , z n i k n ę ł y z d n i e m 
N w Y m 2 ° k i e n w y s t a w o w y c h k s i ę -
c ? i s ^ a r s z a w s k i c h w s z y s t k i e k s i ą ż k i i 

' ° P , 8 m a n i e m i e c k i e . 

0 , s ka otrzyma helium 
% N z Ameryki 

)nu stratosferycznego 
ip . Waszyngton, 24 maja. 

'Ul) :lr~ Urząd kontroli amunicji wy-
Hów s n a dostarczenie Polsce 75 tys. 
Her»p. S z e ś c - helium dla balonu strato-

d. n Przewodniczącym 
H a r t , i socjalistycznej w Belgii 
[p Bruksela, 24 maja. 

ierveld? ^ a ° P r o ż m ° n e po śmierci Van-
%W . 8 t a n o w i s k o przewodniczącego 

*o$t4j ' e l partii socjalistycznej, wybrany 
"icttyjPtychczasowy wiceprezes stron-
"lin, minister finansów Henryk De-
iistJiTCePrzewodniczącym stronnictwa 
X ^ minister pracy Delattre. 

OLBIBK OLIWKOWY d l a 
utrzymania c z a r u m ł o d o ś c i 

Podobnie jak sporty ł Świeże po­
wietrze są zdrowe dla ciała, tak 
olejek oliwkowy działa zbawien­
nie na skórę. Do wyrobu mydła 
Palmoliye użyte są obfite ilości 
tego odmładzającego, ożywiające­
go olejku oliwkowego — natural­
n a " Irnnku niecności. 

Jak miłe są maleńkie siostry Dionne z Kanady, które 
wkrótce obchodzić będą piątą rocznicę urodzin. 
Ich różowa, brzoskwiniowa cera jest nagrodą za sta­
rania Dra Dafoe, ich niestrudzonego opiekuna. 
Z początku odważył się kąpać ich delikatne ciałka tylko 
w olejku oliwkowym, później wybrał z mydeł całego 
świata — Pa!molive. jako mydło najdelikatniejsze i naj­
łagodniejsze, gdyż jest ono wyrabiane na olejku oliwkowym. 

» " ' W 

Tajemnica jej uroku? 
To aksamitna gładkość 

' jej skóry, którą osiągnę­
ła przez codzienny za­
bieg olejkiem oliwko­
wym mydła Palmolive. 

1 — • — „ „ L J — 

:v.\;.t',.', 

g a t r z e ć i m n a p a l c e ! 
• dokonamy dziś przeglądu sy-

wijąc .^opejskiej, dojdziemy do nastę-
\J> 0 n k l u z j i : została dokonana sta-

q5j!>»oko|u. 
Mdj : ? y Przed kilku laty jakiś jasno-
heh f a l o w a ł nam w żywych bar-
Sil i °, r e s - który przeżywamy w 

powiedzielibyśmy za-
- r o a r to katastroia. Okazuje 

il» ^ 'udzie i narody przyzwyczajają 

iii : " J C s , który 
SN\ °.becnej, 
\ , ż e lest 

I SIL V s z Vstkiego i że życie potraii 
ty k ; ^ a ć g i c do wszystkich ram 1 piy t^Zym

 k°rytern... 
^brn o b l i c z y ć - "u d z I Ś l u d z l i e s ł 

%tai n ' ą 1 i a k szeroką strugą płyną 
Oczv ° a z b r o!en la . 

*fiurQ , l ś c i e ' ż e n i e m a t a k i e g 0 k r a 3 u 

Sty p l e - któryby mógł powiedzieć, że 

h t* Wypadków nie działa n a i e-
Vi e J C i e g o s p o d a r c z e . Ale 
(t>ow.z Wdzimy, że w codziennym 

f k o w a n i a ludzi nie zaszły 
• m ^ ° l u c y j n e , wstrząsająco zm«a-

i 
i o i f l i ' 

^SobnvI l . w k r a i u tak ostatecznie nie-
, e

y ^ Jak Polska, p 
y c i e z k i e czasy 

' l 
y' 

,!«< 
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powiadała nam rychłe załamanie eko­
nomiczne. Tymczasem stało się odwrot­
nie: zerwanie stosunków z Niemcami 
wyszło nam na dobre. W tym bowiem 
czasie świetnie zaczęły się rozwijać te 
gałęzie przemysłu polskiego, które 
z a s t ą p i ł y i m p o r t n i e ­
m i e c k i . W ciągu kilku lat zrobiliś­
my takie postępy przemysłowe jakich 
się napewno nie spodziewano ani w 
Niemczech, ani nawet u nas. 

W o j n a g o s p o d a r c z a , tak 
lekkomyślnie sprowokowana przez Ber­
lin w r. 1925 została przez nas w y-
g r a n a , a Niemcy poniosły klęskę: 
przed tym okresem istniało poważne 
niebezpieczeństwo, iż Niemcy w dużym 
stopniu opanują nasz rynek. 1 oto nasi 
„mili sąsiedzi" sami złamali kark swo­
jej tak dobrzo zapowiadającej się eks­
pansji gospodarczej w Polsce... 

rolne, a nie dostarczali tych wyrobów 
przemysłowych, których żądaliśmy od 
nich. W szczególności zamówienia m a-
s z y n o w e , zamówienia narzędzi pro­
dukcji, wykonywane były przez Niem­
cy o p i e s z a l e , n i e c h ę t n i e , 
albo i nie wykonywane wcale. Zresztą, 
leżało to w planach dr. Schachta, i ta­
kie same s z w i n d l e były na po­
rządku dziennym we wszystkich kra­
jach, skazanych na współpracę gospo­
darczą z niemieckim kontrahentem... 

* * 

'•it 

Mu k . 

fci J r l l n k t u ra opadła, 1 

C o s u -

ciężkie 
l e ś H w jednej 

r z e t r z y-
wcale nie 

gałęzi prze-
w innej 

N e 2 v
a ' ż e właśnie przemysł włó-

|'H J ^ a tym przesunięciu skali po-
W>lał U c i e r P t e ć bardziej, aniże'i 

* t 0 m o ż e b o l e ć s z c z e g o l n i e 

li *eiiia ' a l e ostatecznie z punktu 
1 N B h i C a ! o ś c I osiowy obraz niewiele 

|| j 3 c h o w a ć całą ostrożność defi-
m . a n 8 a ż o w a ć się w zbędnym 

możemy stwierdzić dzisiaj 
>tf

Nlen,ev , P e w n o ś c i ą : 
L^y n i e Potrafią nas rozłożyć od 
C « d a x ! ! 0 ( l a r c z e l - J e ś n »m\lym sąsia-\ i c

t t w a j 0 s , ę J e s z c z e k l ł K a tygodni 
^ l , 0 i „ , t

n a s zmęczą nerwowo 1 osłabią 
k?%n n 1 t 0 s l e gruntownie mylą. 
JSleJJ w sobie i sami I łącznie z 
\l % i 1 demokracjami zachodnl-
\,t ^nrwaioM, spokój 1 równo-

s 

W latach 1934—1939, w czasie pol­
sko - niemieckiego paktu o nieagresji 
— oceniając pozytywnie politykę zagra­
niczną min. Becka nie mogliś:ny się 
oprzeć pewnym obawom opanowania 
rynku polskiego przez Rzeszę. To była 
cena, którą Polska m u s i a ł a pła­
cić, którą n a l e ż a ł o płacić za pe­
wne k o r z y ś c i na terenie między­
narodowych rozgrywek. Nie mniej jed­
nak „współpraca" niemiecka w dziedzi­
nie gospodarczej, współpraca nielojalna, 
dawała się odczuwać na każdym kroku. 
Niemcy nie dotrzymywali umów. Nio 
płacili za tranzyt, zamrażając olbrzymie 
zaległości. Zabierali z #Polski artykuły 

Niemcy nie zaniedbali natomiast ni­
czego, by zadomowić się w Polsce. 
Z jakim rozmachem powstawały u nas 
liczne placówki niemieckie, oczywiście, 
pod polskimi szyldami! Niby to mała 
spółka z ograniczoną odpowiedzialno­
ścią w Warszawie, aż tu spada na nią 
zaszczyt dźwigania przedstawicielstwa 
jednego z najpotężniejszych koncernów 
Rzeszy Niemieckiej! Takich wypadków 
było w Polsce mnóstwo. Te rzekome 
k r a j o w e firmy o p o l s k i c h 
nazwiskach zarządców, p o l s k i m 
istnieniu prawnym, nie były w gruncie 
rzeczy niczym innym, aniżeli zamasko­
wanym ośrodkiem dyspozycyjnym ob­
cych agentur w Polsce. 

Bardzo słusznie i prawdopodobnie 
nie bez inspiracji odgórnej sprawę tę 
podnosi „ G a z e t a P o l s k a'". To­
lerowanie u nas w obecnej sytuacji nie­
mieckich ośrodków dyspozycyjnych w 
dziedzinie gospodarczej — a nie wiemy 
co się Jeszcze głębie] ukrywa — byłoby 
conajmnie] lekkomyślne... 

V "ob 
^ ! % a k S p r a v / t ? n i e wiemy, kto jest 

Ą *o$t f 0 sP°darczą. Stosunki han-
\>. y Z f t r w n n i » P FINPNHPLS 

Niemcy czy Polska? 
Niemcy wypowiedzieli 

zerwane. P. Goeobcls 
Siŵm t 3 e s z c z e drugorzędnym re 

l°atral k l e r j n n , l u r ainym na prowincji, nie 
^ c z ° a ł a p r a s a n » e m i e c k a pod 

2 e s n y c h dyrygentów, prze-

Zgon prof. Aleksandra Bruecknera 
jednego z najznakomitszych historyków l i teratury, 

laureata m. Łodzi 
Berlin, 24 m a j a . 

(Pat) — Dziś, dnia 24 b. m. o godzinie 
8.1S zmarł prof. Brueckner, jeden z naj­
znakomitszych historyków literatury I 
kultury polskiej i słowiańskiej, b. profe­
sor filologu słowiańskiej, na uniwersyte­
cie berlińskim. 

Urodzony w r. 1856 w Tarnopolu ś.p. 
Aleksander Brueckner stworzył epokę w 
dziejach nauki polskiej. Badacz o nie­
zwykłym temperamencie, świetny styli­
sta i wielce zasłużony pedagog, wycho­
wał kilka pokoleń iilologów, autor zary­
su „Dziejów Literatura Polskiej" i jedy­
nej w języku polskim „Historii Literatu­
ry Rosyjskiej" (oba te dzieła w kilku 
opracowaniach wydał po polsku i po nie­

miecku), odkrywca najdawniejszego pom 
nika prozy polskiej t. zw. „Kazań Święto­
krzyskich" oraz całego szeregu zabyt­
ków rękopiśmiennych średniowiecza pol 
skiego, którego był znakomitym znawcą. 
Autor największej monografii o Reju 
(1906), wielu studiów o różnowlercach 
polskich. Szczególnie umiłował Wacława 
Potockiego i w ogóle wiek 17-ty, którego 
znaczenie w literaturze polskiej pierwszy 
uwydatnił. Byl też autorem monografii 
o dziejach języka polskiego oraz słowni­
ka etymologicznego języka polskiego.— 
Syntezą znacznej części jego prac są 
dzieje kultury polskiej. 

Ś. p. prof, A. Brueckner był członkiem 
P. A. U. oraz laureatem m. Łodzi, 

Niedawno jedna ze 'światowych firm 
niemieckich, mająca swą filię na Pomo­
rzu, wydała ad usum swej klijenteli w 
Rzeszy Niemieckiej ulotkowy paszkwil 
antypolski. W odpowiedzi na to nie rząd 
polski nawet, ale po prostu s p o ł e ­
c z e ń s t w o zniszczyło i zlikwido­
wało tę placówkę p r z e z 100*/i 
b o j k o t g o s p o d a r c z y . Ale są 
firmy niemieckie ostrożniejsze i mą­
drzejsze — nie wydają ulotek, a czynią, 
co do nich „należy": importują towar 
zbędny, eksportują, zamrażając należno­
ści polskie zagranicą, penetrują nasz 
rynek, stosują swą politykę przemysło­
wą i handlową do obcych potrzeb — 
a tak, żeby nas wyzyskać, nam zaszko­
dzić, zepsuć, a co rzecz główna — uni­
cestwić powstanie, rozwój i rozkwit pol­
skich ośrodków gospodarczych... 

Ta cicha wojna niemiecka w Polsce 
wcale nie jest mniej groźna od różnych 
ćwiczeń, mobilizacji 1 fortyfikacji, upra­
wianych nad granicami przez szukają­
cych guza i przygody n i e m i e c ­
k i c h g e n i u s z y... 

Trzeba się zabrać do tej sprawy i do­
brze patrzeć temu towarzystwu na pal­
ce!... 

W każdym poszczególnym wypadku 
działania firm zagranicznych w Polsce 
należy zbadać nie tylko formalny stan 
zarządu, kapitałów, własności itp., ale 
przede wszystkim rzeczywisty stan — 
kto dysponuje, kto decyduje, kto rządzi, 
czy jest to człowiek, do którego polska 
racja stanu może mieć kompletne zaufa­
nie! F o r t e c z k l g o s p o d a r ­
c z e obcych agentur w Polsce muszą 
być spenetrowane, a jeśli zachodzi tego 
potrzeba — zlikwidowane całkowicie 
i doszczętnie. 

Kraj nie poniesie na tym żadne] szko* 
dy. Polska stoi dziś już na takim po­
ziomie materialnego rozwoju, że je] dal­
sze forsowne uprzemysłowienie wyj­
dzie nam tylko na dobre. Jeśli w pew­
nych dziedzinach są jeszcze b r a k i , 
dotyczące wysoko wykwalifikowanych' 
specjalistów, albo też narzędzi, maszyn 
czy patentów — pomoc znajdziemy, 
gdzieindziej — we Francji, Anglii, Ame­
ryce, Belgii, krajach Skandynawskich", 
a nie u wrogów, którzy seidecznie ścis­
kali nam ręce, a za plecami ostrzyli no­
że., O. 
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Z A W I A D A M I A 
Ż E O D 
NIEDZIELI 
2 8 B . M. 

w y d a w a ć b ą d z l e N a j s m a c z n i e j s z e j ^ 

O B S A D Y W Z O R O W A O ß ^ , 

antyniemìeckie 
Marszałkowie armii przeciwko sojuszowi z Berlinem. — „Nie^ c 

się bić za sprawę niemiecką" — woła tłum w Mediolanie 
Rzym, 24 maja 

Pomimo energiczne] działalności po­
licji włoskiej, wspomagane] zresztą agen 
tami Gestapo, doszło w Mediolanie do 
demonstracyj w czasie wygłaszania prze 
mówienia przez min. Ribbentropa. Grupa 
Włochów wznosiła okrzyki: 
„NIE CHCEMY NIEMIEC", „NIE BĘ­
DZIEMY BIĆ SIE ZA SPRAWĘ NIE­

MIECKA", 
„Żądamy włoskie] polityki". 

Demonstranci zostali natychmiast roz­
proszeni, jednak wrażenie wywołane tą 
manifestacją było bardzo silne. W czasie 
rozmów w których omawiano powyższe 
wydarzenie, ogromna większość Wło­
chów wypowiadała się bardzo nieprzy­
chylnie o obecnym kierunku polityki za­
granicznej Włoch. Jeden z dziennikarzy, 
z którym nasz przedstawiciel przeprowa­
dził rozmowę, powiedział wprost: 
„CALE SPOŁECZEŃSTWO WŁOSKIE 
J E S T PRZECIW NIEMCOM ALE DE-

-CYZJA ZALEŻY OD MUSSOLINIEGO, 
A TEN NIESTETY MA W DALSZYM 
CIĄGU ZAUFANIE DO MIN. CIANO"-

Powszechną uwagę w kołach dyplo­
matycznych i wojskowych włoskich sku­
piła wiadomość, że jeden z najwybltniej- j 
szych dowódców włoskich, szef sztabu 
i zwycięzca z Abisynii marsz. Badoglio 
odmówił uczestniczenia w uroczystoś­
ciach podpisania sojuszu niemlecko-wlos-

^klego. ! £•* 
W poniedziałek wieczorem nastąpiło 

-spotkanie marsz. Badoglio 1 De Bono, po 
którym ten ostatni zdecydował się wy­
stąpić osobiście do Mussoliniego, jako je 

STWIE WŁOSKIM NIEPOKÓJ wywo 
łany współpracą z Niemcami. Podobno 
marsz. De Bono ma również zamiar sta­
rać się o audiencję u króla Wiktora Ema­
nuela, aby uzyskać jego poparcie w swe] 
akcji wobec Mussoliniego. 

W kołach wojskowych włoskich przy­
puszczają, że Mussolini przynajmniej na 
razie nie zajmie przychylnego stanowi­
ska Wobec akcji trzech marszałków. Tym 
nie mniej będzie ona miała poważny 
wpływ na pogląd Duce na sprawę nie­
miecką, a w każdym razie przedstawi mu 
szczerze nastroje społeczeństwa włos­
kiego. 

sto" 
Rzym, 24 maja 

(PAT) Dziś, w dniu 24-go maja, w ro­
cznicę przystąpienia Włoch do wojny 
światowej przeciw Austrii, Węgrom i 
Niemcom, Rzym został udekorowany 
sztandarami, sklepy i urzędy zostały zam 
knięte. W całych Włoszech oddziały 
wojska, milicji i młodzieży liktorskie] 
składają hołd przed nom niklem poległych 
w wojnie światowej. W Rzymie na wie­
ży kapitollńskiej wciągnięto na maszt 
sztandar narodowy. B a l ' " — ' r ' - -
pitolu ozdobiono arrasami, inne gmachy 
udekorowano flagami miasta Rzymu. 

żono wieniec Imieniem obywa"' 
Na placu Navona odbyły się . tióf 
batantów I inwalidów wojcnay c"' ^ 
następnie ruszyli pochodem P r z C ' r

h i c Ń i 

z orkiestrami 1 złożyli hołd na S r 0 U 

znanego Żołnierza. . maja 
. . Rzym. 7 - \ ^ 

(PAT) Dziś, dnia 24 bm- o {%• 
11.45 powrócił z Berlina minis^-
zagranicznych Ciano. 

Prosto z dworca min. Ciano 
do pałacu Weneckiego, celem doi 
Mussolinlemu oryginału pakt" „̂/d' 
niemieckiego oraz złożenia sP r a uaeKorowauo tiagami miasta K z y m u . • n i e i i u e c i u c s u n rlinic- YF 

V stóp pomnika Nieznanego Żołnierza zło nia ze swego p o b y t u ^ w j j e r u ^ ^ 

Obywatelstwo Zydfiw zostało sfwieri e. 
a n i e n a d a n e . — O d p o w i e d ź p . p r e m i e r a n a i n t e r P 

l a c j j e p o s ł ó w R a t a j c z y B a i k o n i e c z n e g o ^ 
stwo polskie nadane, lecz ż , e n 

stosunku do nich s t w i,e r a'• i a FJ 
w a t e 1 s t w a w wyniku *sX%.ttf\<% 

M~ n r z e a s i ° ...y' 

dęiu^ najdawniejszych ' $£0 #3ptńferMcJL^Ał 
wników politycznych i przedstawić mu 
.WZRASTAJĄCY W SPOLECZEN-

• 7 Warszawa, 24 maja. 
(Pat) Odpowiadając na interpelację 

posłów St. Ratajczyka i Koniecznego w 
sprawie żydowskiej, p. premier i minister 
spraw wewnętrznych komunkuje co na-
stępuje;. 

„Znaczenie zagadnienia żydowskiego 
w Polsce miałem zaszczyt przedstawić w 
sejmie'kilkakrotnie. Ostatnio w odpowie 
dzi na interpelację pos. Skwarczyóskiego. 

W sprawie zapytania pp. interpelan­
tów »czy rząd nie byłby skłonny be7 dnl-
szej co. do tego zwłoki zarządzić rewi""t 
nadań prawa obywatelstwa polskiego, do | 
k9»8py.C.h JA CPkji J.928,: a. przede wszyst 

« . . F a l a n g a " r o z p a d a s i ę 
Młodzież występuje z tej orga­

nizacji nacjonalistycznej 
.Warszawa, 24 maja. 

W ostatnich czasach zaobserwc va­
no masowe porzucanie przez młodzież 
nacjonalistyczną szeregów organizacji 
„Falanga". Właściwie organizacja ta 

nie istnieje. Z powodu trudności fi­
nansowych w jakich :nalazło się kie­
rownictwo „Falangi" wstrzymany zo-

L-stał ruch wydawniczy tego ugrupowa­
nia. 

Skazane redaktorów 
„Merkuriusza" 

za zniesławienie Grzegorza 
Fitelberga 

Warszawa, 24 maja. 
Pó 3-dnfówej rozprawie, która to­

czyła się przy drzwiach zamkniętych, 
sąd na jawnym posiedzeniu ogłosił wy 
rok w procesie przeciwko redakcji 
„Merkuriusza" o zniesławienie dyrygen 
ta Grzegorza Fitelberga przez zamiesz­
czenie artykułu pod tyt. „GIrsz Glr^/o-
wicz Fitelberg — chluba Polskiego Ra­
dia". 

Sąd skazał autora art. Kawpcklęgo 
ha 3 miesiące bezwzględnego aresztu, 
red. Babińskiego na 6 tygodni aresztu 

-3Z"zawieszeniem wykonania-kary, zaś 
'współoskarżony red. ¿atribnycki zo 

<s,tałjuniewinniony. • ' " <• 

kim cofnąć te nadania tym 600 ty: ; tcom 
Żydów, którzy obywatelstwo to otrzyma­
li bez dostatecznej podstawy prawnej na­
wet w rozumieniu dotychczas obowiązu­
jących przepisów" — wyjaśniam, że Ży­
dom tym tak jak i innym osobom, ubie­
gającym się wówczas o stwierdzenie ich 
obywatelstwa polskiego w łącznej ilości 
około miliona 600 tys. nic było obywatel. 

Wszystkie nieczystości cery jak zaczerwie­
nienie, krosty, wypryski ropne i t. p. powstałe 
na skutek zleso trawienia i zanieczyszczenia 
krwi, znikaj;) niezawodnie po częstym stosowa­
niu naturalnej wody gorzkiej Franciszka-Józela 

władze na podstawie przeor— c (, 
dowodów, iż odpowiadają oni w"V jl 
z którymi ustawa z dnia 20 ̂ f\zjĄ 
roku o obywatelstwie Państwa X? 
łączy posiadanie obywatelstwa f , „ / 
Ponieważ jednak w ówczesny^ c 
kach uwzględniano niejednokr«* ,; f: 
wody tymczasowe, wymagające P M 
szego zastąpienia innymi, ™LARAT s?K 
w ramach istniejących P r z c P ł . 8 ; L , 
dzeniu stwierdzenia obywatel**" 
go rodzaju przypadkach. 

1 7 m a r y n a r z y u r a t o w a n ^ 
z zatopionej łodzi podwodne?. —30 osób straciło ż g j , 

Portsmouth, 24 maja. Portsmouth, 24 maja. 
• (PAT) Okręt ratowniczy „Falcon" (PAT) Pierwsi członkowie załogi ło 

nadał przez radio następującą wiado- dzi podwodne] „Squalus", których ura-
mość: Dzwon ratowniczy wyciągnięto towano twierdzą, iż wewnątrz łodzi 
na powierzchnię z 7 członkami załogi 
„Saualusa". W łodzi podwodne] pozo­
staje jeszcze przy życiu 16 członków 
załogi. W katastrofie zginęło około 30 
marynarzy. 

znajduje się jeszcze przy życiu 16 ich 
towarzyszy. Być może iż marynarze, 
znajdujący się w dalszych częściach ło­
dzi również ży]ą — nie ma jednak co do 
tego żadnej pewności. 

Po ponownym wyciągnięć'1.' ycl' 
nu ratowniczego uratowano d a l 

członków załogi „Squalusa"> 
Prasa amerykańska zazna-* , ?i» 

raz pierwszy w historii mary"*r A 
nów Zjednoczonych zanotowj • i; j 
uratowania załogi łodzi P ° d * ł o l | V 

ra ratowała na tak znacznej TN 

(prawie 80 metrów). *' 

S f ì M 

T Ę P I M O L E . 

P L U S K W Y 
ORAZ WSZELKIE 

va . R O B A C T W O 

110 oficerów czeskich wyjechało io Francji, 
aby zaciągnąć się do lotnictwa 

Gdynia, 24 maja. 
Z Gdyni wyruszył wczoraj transport 

1.10 oficerów czecho-slowackich głównie 
lotników. Są to uciekinierzy, którzy prze 
byli nielegalnie granicę Polski i skoncen 
trowani byli przez władze polskie pod 
Krakowem. Obecnie udają się do Fran­
cji, gdzie mają zamiar wstąpić do szere­
gów lotnictwa wojskowego francuskiego. 

Oficerowie czescy opowiadali w Gdy-

N i e b u w a ł a raapaść 
„Völkischer Beochbactater" na Sienkiewicza 

BERLIN. 24 maja. | Zdaniem autora artykułu, Sienkie-
„Völkischer Beobachter" zamieszcza wicz był pozbawiony skrupułów w „fał-

w swoim dziale literackim niebywałą! szowaniu historii" i cala jego twórczość 

ni, że bardzo wielka część czesłowackie 
go materiału lotniczego została zniszczo­
na, — Poza tym stwierdzili oni, że obec­
nie nie mija ani jeden dzień bez poważ­
nych sabotażów wobec wojsk okupacyj­
nych niemieckich oraz napadów, pod­
paleń, eksplozji i t. p., o których jednak 
opinia szersza #nie dowiaduje się oczy­
wiście niczego. 

P r z y c z y n y W g ¡ ? 
-ej w G d a n

k o i c j 

w y p a d k i , fl 
w dniu l ^ l ó s K V 

kole jowej w 
W związku z wypad* 1 ! * 

jaki miał miejsce w dniu 1 ~ i a ljs-
o godz. 6 min. 43 na s t a c j i ^ - j 

m 
k o n i u n i l ^ c l l j 0 c 

prowadzeniu szczegółoweg ^O^FĄL 
nia stwierdza, że został 0

 oCiaŹu.'j6. 
ny nadmierną szybkością P y ^ a L ^ M 
kontrolujący szybkość w » K

ł v J J l %AW\ 

'napaść 'na Henryka Sienkiewicza p. t.: 
„Hehfyk Sienkiewicz, polski fałszer:'. hi­
storii". Nieujawniony autor w sposób 
niebywały atakuje — Sienkiewicza w 
szczególności za „Krzyżaków". Powieść 

była „przepojona niepohamowanym pol­
skim szowinizmem". , 

Jeśli się zważy wielką rolę, jaką ode­
grał Sienkiewicz w krzepieniu ducha! 
polskiego pod zaborami oraz uznanie je-j 

tę artykuł kwalifikuje jako splot niena-'go geniuszu przez cały świat cywilizo 
wiści — przeciwko wszystkiemu co nic-' wany, co przejawiło s?e przyznaniem mu 
mieckie, nawiązując do obecnych „po­
wszechnie znanych fałszerstw historii", 
jakich mają rzekomo dopuszczać się 
„znane" koła w Polsce. 

nagrody Nobla, napaść „Völkischer Be­
obachter" na Sienkiewicza jest wręcz 
niebywałym wybrykiem, nienotowauym 
w prasie narodów cywilizowanych. 

B I E L I Z N Ę 

POŃCZOCHY A n n a P o z n e r z o n 

PIOTRKOWSKA 22 
(dawn. 11-go Listopada 2 4 ) 

- C E N Y N I S K I E ! — 

i ty* ob5'? 
szybkości 40 km. na , , ^ 
parowozu: maszynista ł - u •„ opw A-
mocnik Wilczek, znajduj s A nic j f 
szpitalu w Gdańsku i życi" ^ jjiKh, fi 
ża niebezpieczeństwo. ^° '^ n ; e i s ? v 

drożnych nie doznał p ° w ? s,,j,)ovv 
rażeń, należy zawdzięczać . pfli ^ 
strukcji wagonów kolejowej,, t * 
wyrobu, które całkowic^ i i r VnO s Z \. 
- - ity materialne r- rv. » \o*, 

200 tysięcy. tofu A 
Z powodu zatarasować j ^ ^ ^ 

ny fuch pasażerski cih2^%\Ą' 
siadaniem na miejscu jalc* 4 0 ¿0 y 
pociągów pasażerskich r 

orzeprowadzano drogą O
vwr 0ff Łjł 

dżiny 15-ej, poczem P r Z_ >,>r*'' 
malny ruch o o c i ą ^ ó w ^ ^ ^ c u 

y d a w n i c t w o 

Sp. z oer 

A d m i n i s t r a c j a ^ T i g l i 
ul. Wierzbowa! ' ' 
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„REPUBLIKA" Nr. 143. Czwartek, 25 maja 1939 r. 

SEI 

maja 1919 roku Łódź ufun-
^^\\'{ltn ',l»J» I S I S I Wfvlł t/L/W4 n / u < * 

Hi ^Paniały sztandar swemu pul 
'o (L ' J f j r t łódzkich1''. D/ito tego odoy-
fs / j»!'a s /«"e poświęcenie tego sztanda-
%i V e f go dowódcy okręgu woj-
'c i j j i , 0 1 dowódcy p«/fcu. Uroczystości 
HŁupiły całą Łódź na Placu Bro-
PlücMlerW

afeJ nazywał Słe dzisielszy 

K K]^. . sztandaru projektował prof. 
WfĘ,Stó, or/a na drzewcu Edward 
fefe S 2', ^ im/en/u pomitetu pań-fundato-
Hicv , a r ü ofiar0wały sztandar do-
^air QSU wojskowego panie Heinz-
ktu UrQbowska. Po poświeceniu sztan-
Scznn2 ks- Prałata Popławskiego 
%kiP,.° chorągiew pułkowa Pułk. Ja-
(ie$np, a ł e n 2 k o l e i dowódcy ów-

p 0 ' ! " Pułku płk. Lisieckiemu. 
li 0dh7iOczystości poświecenia sztanda-

? sie- Msza św. polowa, której 
ty Uczące około 150 tysięcy ilu-

c
t
Za,s.ie wbijania gwoździ pamiątko-

Nile i h gwoździ wbito 20 od najpo-
C inJci y c t l łódzkich korporacyj spo-
Pod P delegacvi pułkowych. 

'9/9 " "fundowanym w dniu 25 maja 
foc/r "'f sztandarem pułk „Dzieci łódź-
C W ri , l szereg wspaniałych zwy-
ty m wrogiem. • 

k, l v Z«r potym, w maju 1927 ro-
Ci»Do$nnvCności P a m Prezydenta Rze-
lódż nr 1 p r o * - fsnącego Mościckiego 
%tągiar°wała pułkowi swemu nową 

Dwa projekty zatrudnienia bezrobotnych 
Funduszu Pracy i Zarządu Miejskiego.— Praca zamiast zasiłków.— 

Magistrat przeciw podziałowi bezrobotnych na kategorie 
.Wobec zakończenia akcji pomocy 

Komitetu Pomocy Zimowej, z której ko 
rzystało ostatnio 4.000 osób, Fundusz 
Pracy wystąpił do władz miejskich z 
sensacyjnym wnioskiem zatrudnienia 
pewnej liczby korzystających z pomo­
cy, którzy tym sposobem, zamiast za­
siłków — otrzymaliby pracę. Fundusz 
Pracy obowiązuje się akcję tę częścio­
wo finansować, z tym jednak zastrzeże­
niem, że Zarząd Miejski będzie dopłacał 
na zatrudnienie bezrobotnycli. 

Projekt Funduszu Pracy przewiduje 
następujący podział zatrudnienia dla ko 
rzystających z zasiłków: 

Opiekun 1 żywiciel dużej rodziny pra 
cowałby przez 7 dni w miesiącu, żywi­
ciel rodziny średniej — 5 dni w miesią­
cu, rodziny małej — 4 dni, zaś samotni 
pracowaliby 3 dni miesięcznie. 

W realizacji tego projektu Fundusz 

Pracy widzi nowy sposób przyjścia z 
pomocą osobom, korzystającym ze 
świadczeń, a które nie znalazły dotąd 
zatrudnienia. Niezdolni do pracy, wzgląd 
nie pozostali bezrobotni korzystaliby z 

ląnaĄjCMteut 
itjjiélcxeMtej 

i 
7 
J 

^iŁMadpinoići 

Wschód stc-Ac* 
Zachód slonc* 
Wschód kil«łm 
Zachód ksieiyw 
Dluiosc dal* 
Przybyło dnia 

Niin^NKĘ PRZEZ RADIO wygłosi dziś 
u* ..D a

C 2 ° " e ' p > Ptezyteat Kwapińskl, na te . 
^Uan p°iew6«lŁtwa łódzkiego dla marynar-

^ H a i T ' Poświęcając ją omówieniu dotych-
' 2 b l ó r k l n« śełgacz im. wicepremie-

^kiego. 

^ J ? J A LEKARS*KA DLA KRWIODAW-
* o§fo d°^ Ł n i e w najbliższych dniach swe pra-

, H l i i ł H
a k u P.C.K. Zbadani będą wszyscy za-

l'* ''«lei*1 1 5 k r w ł o d a w c y , których zdrowie pod-
a , e i ot, -»"».j ' , « " " ; - i-

d«>»c6 W ą c , ł ' 0 r a z n o w i k a n d y d a c i 1 

w> którzy się ostatnio licznie zgłosili. 

«k J ° o r ! ° S 0 B I E N I E * KOBIET DO OBRONY 
h*%i* H , * n i z u i e ..Tydzień propagandowy" w 
<« ld*ian d o 3 1 " < ° n , a ' a ' W P r o * r a m l c 

|.^i(itych
e S a zbiórki uliczne oraz w lokalach 

H P n « t , ° d c z y'y l pogadanki. Kobiety w 
'b,"r*ev,ainl ' a n e s a w r 6 i ° y c n rodzajach bro. 

Pogrzeb ś. p. Julii Józeu/skiej 
odbył s ię wczoraj w Warszawie przy udziale przedstawicieli 

rządu, parlamentu oraz organizacyj społecznych 
Na nabożeństwie obecni byli i wzięli 

udział w kondukcie pogrzebowym: 
pp. ministrowie: Poniatowski, Zyndram-
Kościałkowski, wicemin. Korsak, marszał 
kowie Sejmu i Senatu i inni dygnitarze 
państwowi. 

Wśród wiciu pocztów sztandarowych, 
zwracały uwagę sztandary i wieńce od 
P. O. W., Z. P. O. K. z Łodzi i Lucka, Wo­
jewódzkiego Zw. Młodzieży Wiejskiej, 

| Zarządu Osadników Wojskowych oraz 
' tow. „Opieka" z Lodzi I Łucka. 
I W odprowadzeniu zwłok ś. p. Zmarłej 
,na miejsce wiecznego spoczynku wzięli 
udział Uczni starostowie oraz urzędnicy 

I urzędu wojewódzkiego w Łodzi, jako też 
! grupa posłów i senatorów regionu łódz­
kiego i wołyńskiego. 

Po nabożeństwie, które nosiło cha­
rakter wyjątkowo uroczysty, wyruszył 
kondukt na cmentarz Powązkowski, 
gdzie złożono zwłoki ś. p. Julii Józew-
skiej na wieczny spoczynek. 

Mogiłę na cmentarzu Powązkowskim 
pokryły liczne wieńce i kwiaty, złożone 
przez szereg delegacji społeczeństwa 
woj. wołyńskiego i łódzkiego, ponadto 
złożono na mogile urnę z ziemią z powia­
tu krzemienieckiego. 

pomocy doraźnej — tak, jak to miało 
miejsce w latach ubiegłych. 

Zarząd Miejski przeciwstawił się teł 
koncepcji, wysuwając swój projekt, * 
mianowicie, że gotów jest zatrudnić pe­
wną liczbę bezrobotnych, korzystają­
cych ze świadczeń, ale na takich sa­
mych warunkach, na jakich pracują po­
zostali robotnicy sezonowi, przy czym 
miasto otrzymałoby specjalne kredyty 
na dodatkowe zatrudnienie. Zarząd Miej 
ski zatrudni dodatkową liczbę robotni­
ków przy zabrukowaniu ulicy Św. Je­
rzego oraz przy regulacji rzeki Łódki. 

Zdaniem Zarządu Miejskiego podział 
na kategorie, zatrudnionych od 3 do 7 
dni, na warunkach odmiennych od pra­
cy pozostałych robotników sezonowych 
wywołałby niezwłocznie fermenty, za­
targi i strajki pokrzywdzonej grupy ro­
botników. Praca tej kategorii ludzi, za­
trudnionych przez kilka dni w miesiącu, 
byłaby nieproduktywna I niewydaina, 
gdyż przy zmieniającej się stale obsa­
dzie robotnicy nie zdążą się zapoznać 
z wykonaniem nracy. Zachowanie ciąg 
łości robót byłoby niemożliwe. 

Dla miasta pociągnęłoby to specjal­
ne wydatki w postaci konieczności za­
kupu narzędzi pracy i materiałów, na­
stępnie zwiększenia personelu nadzor­
czego i administracyjnego oraz zapo­

trzebowanie kapitału obrotowego w 
kwocie, co najmnici 160.000 złotych. Sa­
mo wypisywanie list płac i wynhta za 
robków zajęłaby tvodniowo około 35 
dni roboczych, co równa sie zatrudnie­
niu 7 pracowników z Dłacą łączną 1.000 
złotych miesięcznie^. Wydatki to nic by­
ły przewidziane 1 nie mają pokrycia 
budżetowego. 

Powyższe dwa projekty — Fundu­
szu Pracy i Zarządu Miejskiego — nie 
zostały jeszcze uzgodnione. Nastąpi to 
w dniach najbliższych. 

Ś. p. JUI.IA JÓZtWSKA 

Wczoraj odbył się w Warszawie po-
! grzeb ś. p. Julii -z Bolewskich Józew-
jskie], małżonki wojewody łódzkiego. W 

pogrzebie wzięły udział liczne delegacje 
władz i organizacyj łódzkich, z który­
mi ś. p. Zmarła spółpracowała. 

Nabożeństwo żałobne odprawił ks. 
proboszcz parafii Św. Krzyża. 

Gdz-e stanie gmach 
Wyisze j Uczelni Lekarskiej 

Donosiliśmy przed kilku dniami o usta­
leniu miejsca, na którym ma być wznie­
siony w przyszłości gmach Wyższej Uczel 
ni Lekarskiej. 

Dowiadujemy się obecnie, że sprawa 
ta nie została jeszcze przesądzona, a wy­
bór placu uzależniony jest od szeregu 
okoliczności i warunków. 

N P n : *aś w zakresie sluzby sanitarnej, 
Suis, C ! !W Io»niczej, łączności, Intendcntury 

c " wojskowej. 
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{ V X o i dul ° g r o d 0 w c i N r - 3 4 ' 
V , f , *ed i* w l n n l »W *gtoslć o wyznaczonej 
\ l 19, w ^ ° m l s i ą poborową Nr. 2, Al. Roś-

.̂ (i' a *ami e*y S c y m S i M y ź n i , urodzeni w roku 
' y i K °, ° a * W i - W l t a l i n a ł e r e n i e VI komisariatu 

' l , £ n " rozpoczynających slą na lite-
' ^ N - O, P, R, s, T, U, W, Z. 

s i w f e z e b n y lokal 
Wi PQir,0c

 U°ywatelski Komitet Zimo-
MM e u, \ , B ezrobotnym w Łodzi po-

X% z* t ° l o k a l u M P a r t e r z e l u b 

* centralnym ogrzewaniem), 
z 7-miu pokoi — każdy 

25 do 30 m. kw. oraz 
około 60 m. kw. 

Pismo włókniarzy do Ministerstwa 0. S 
zawiera postulaty, które mają być uwzględnione 

w nowej umowie zbiorowej 
wy zbiorowej w przemyśle włókienni­
czym. 

Umowa ta — jak wynika z pisma 
włókniarzy — ma być zawarta na wa­
runkach ustalonych orzeczeniem komi­
sji rozjemczej oraz uzupełniona następu 
jącymi dodatkami: 

a) stawkami taryfowymi dla robot­
ników, zatrudnionych w przędzalniach 
lnu i kotoniny oraz wszystkich włó­
kien syntetycznych, jak również w wy-
kończalniach I farbiarniach Jedwabiu 

Wczoraj w godzinach wieczornych 
odbyła się mikdzyzwiązkowa konferen­
cja włókniarzy, zwołana dla uzgodnie­
nia stanowiska wobec propozycji mini­
sterstwa oraz sprecyzowania żądań pod 
adresem przemysłowców. 

W wyniku konferencji postanowiono 
wysłać w dniu dzisiejszym pismo do 
ministerstwa z prośbą o zwołanie w 
najszybszym czasie wspólnej konferen­
cji z organizacjami przemysłowymi, ce­
lem omówienia sprawy zawarcia urno-

sali n ' o d 

>m, ; . ^'noszącej 
\\"hC 1 . l t u clmi. lim* t \ i V C S t ' b Y l o k a I t e n znajdo 
'i. 'c.w arenie między następujący 

Al. Kościuszki, 
Sienkiewicza, 

0 

Legionów, 
Główną i 

5}*c:ski Obywatelski Komitet 
«•truowej Pomocy Bezrobotnym 

Działalność Państwowego Zakładu Higieny 
obejmuje teren całego województwa łódzkiego 

ośrodki miejskie I wiejskie Państwowy Zakład Higieny w Ło­
dzi został ostatnio zreorganizowany, 
przy czym zmieniono również zakres 
i teren jego działania. 

Do niedawna bowiem Państwowy 
Zakład Higieny obejmował tereny wo­
jewództw: łódzkiego, kieleckiego i lu­
belskiego. Obecnie zakres działania zo-

wszystkie ośrodki miejskie I 
na terenie swe) pracy. 

Państwowy Zakład Higieny nawią­
zał już ścisły kontakt ze wszystkimi le­
karzami powiatowymi i władzami sani­
tarnymi w miasteczkach i po wsiach. 

Jednocześnie stworzony został od­
dział epidemiologiczny na czele którego 

stał zmniejszony wyłącznie do granic \stanął lekarz-cpidcmiolog, dr. Gustaw 
obszaru województwa łódzkiego, z tym 
jednak, że praca Zakładu będzie inten 
sywniejsza i obejmie 

Markiewicz. Zadaniem nowego oddziału 
jest walka z epidoniiami i prowadzenie 
akcji profilaktycznej. 

naturalnego I sztucznego. W taryfie 
nr. 9 stawki dla lnu mają być podw\•/-
szone o 10 proc, dla kotoniny i włókien 
syntetycznych — o 15 proc. przy far­
bowaniu jedwabiu sztucznego - - o 10 
proc, naturalnego — o 20 proc, <ia4 
przy kotonizacji lnu — o 15 proc 

b) wprowadzeniem do układu zbio­
rowego norm obsługi maszyn I wrze-
don na przędzalniach bawełny, ustało 
nych przez komisję mieszaną. Jednoczę 
śnie związki komunikują, że podtrzymu­
ją w tej sprawie stanowisko swych 
przedstawicieli, zasiadających w komi­
sji mieszanej; 

c) włączeniem do układu zbiorowe­
go, Jako części Integralnel. rcjpn'nininu 
dla delegatów fabrycznych według za­
łączonego projektu. 

Do pisma tego związki włókniarzy 
załączyły onncowanv przez, 'tyldę pro 
jekt regulaminu o delegatach, b.nlacy 
uzupełnieniem kompromisowego nro-
jektu ministerstwa opieki społecznei. 

Pismo związków włókniarzy do mi­
nisterstwa wysłane będzie w dniu dzi-
sieiszym. Również dzisiaj \vyst<\suia od 
powiędnie pisma pozostali uczestnicy o-
rzeczenia t. j . organizacje przemysłu. 
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wygranych 
14-go dnia ciągnienia IV-eJ klasy 

44-ej Loterii Państwowej 
(TABELA NIEURZĘDOWA 

BEZ GWARANCJI) . 
CIĄGNIENIE PIERWSZE. 

10,000 zł. — 73653. 
25,000 zł. — 112001'. 
10,000 zł. — 130300. 
5,000 zł. — 1204, 

130512. 
2,500 zł. — 19117, 22652, 34549, 39020 

75202, 92404, 94834, 96205, 104562, 
108216, 122782, 145368, 138662, 140849, 
161585. 

2,000 zł. — 11127, 24281. 24688, 29870 
46930, 49162, 54394, 58030, 70744, 78190, 
83854, 132521, 138074, 158957. 

1,000 zł. — 3469, 5223, 6004, 12501, 
16536, 23014, 23061, 23644, 26219, 27309, 
3S599, 43550, 48296, 59946, 74866, 77506, 
109015, 120491, 120548, 125530, 126209, 

137119, 138781, 144023, 
151561, 152786, 160167, 

7460, 119119, 

131839, 
149946, 

126722. 
144752. 
160763. 

WYGRANE po 250 ZL. 1 

585 860 922 43 51 1144 202 27 648 717 40 54 
845 2063 222 92 94 369 521 639 857 3053 92 155 
58 88 261 485 97 685 59 «35 53 4196 97 134 44 
71 96 407 45 53 77 556 512 55 60 727 37 44 55 
37 973 5115 273 77 92 359 602 717 92 827 57 
75 6105 28 458 583 56 736 81 975 82 7072 115 
52 337 505 83 611 775 8000 64 455 69 99 641 
734 87 850 9087 167 75 539 65 712 21 38 841 

Í-.ÍC54 69 78 118 41 223 69 303 99 537 605 
69 749 11338 72 12092 282 391 444 521 73 928 
62 13127 35 206 370 89 430 51 92 558 94 649 
768 860 14148 377 423 505 675 15059 410 520 77(1 
863 16046 420 67 94 686 714 19 63 905 97 17179 
92 304 542 752 811 21 39 907 18059 77 140 202 
416 653 793 957 62 19 168 356 76 443 940 

20059 141 48 258 353 96 531 661 708 932 95 
21024 118 244 361 402 22 77 619 806 922 22O40 
86 197 215 85 331 432 597 812 45 23124 69 308 
747 61 841 57 94 939 24041 123 402 66 505 619 
793 929 69 25025 27 53 60 131 250 361 85 98 
935 64 600 6 7 19 72 713 50 62 85 847 85 26037 
150 92 326 41 417 616 775 882 990 27234 41 586 
671 719 988 28060 165 493 669 S91 93 952 29049 
79 145 213 30 508 37 781 50 808 65 81 954 

30481 31020 52 65 157 237 385 532 69 628 
844..9Q5 59 32270 309 67 665 845 65 74 994. 33093 
116.2,2.1 553'.670. 91 722 853 942 34084 95 1S9 
269" 312 511 ; 16 61 79 90 727 996 35042 147 310 
410 69 517 67 36006 398 455 91 532 84 736 93 
870 37078 97 123 87 276 334 401 38 937 45 38132 
226 471 586 676 84 748 58 852 39203 465 703 
800 70 975 

4009S 396 818 41033 126 39 365 87 471 674 
42015 267 94 386 709 936 88 90 43183 212 
451 65 960 44041 77 142 55 92 294 364 430 91 
96 581 741 69 879 906 45217 19 333 46 497 715 
817 965 464S3 521 60 870 47113 20 226 98 480 
753 842 920 48027 103 16 210 30 396 512 871 
49014 3.7 164 446 72 525 906 13 

50302 598 636 871 951 51101 70 217 22 40 76 
451 833 41 52009 69 98 235 52 85 421 517 641 
51 735 52 899 952 53336 59 439 62 711 40 61 
816 54083 139 219 28 562 634 969 55073 207 78 
420 63 79 602 66 55074 105 70 339 529 63 652 
707 45 77 824 970 57145 429 91 698 789 811 4l 
58046 162 360 430 628 59402 45 512 675 767 74 
914 92 

60017 39 69 133 46 84 271 85 302 631 61224 
321 22 459 524 806 70 62071 709 944 63017 399 
628 59 834 977 64066 74 111 25 57 218 471 94 
934 56 65003 26 19 47 235 45424 583 652 773 
814 9i)6 60000 150 399 614 28 67079 11 251 54 
82 85 555 997 6S267 364 446 527 755 64 -902 58 
69002 145 70 231 528 641 83 830 973 80 99 

70006 140 364 405 542 718 48 60 826 900 9 
46 71051 164 487 610 764 76 853 974 72140 254 
300 70 551 627 886 960 73061 113 229 598 941 
74022 248 95 362 422 571 607 755 75090 92 203 
6S-313 408 31 663 76001 167 70 96 228 470 81 
6911 735.879 986 77098 332 38 53863 644 831 80 
970 99 78103 55 83 362 438 686 876 79013 342 
574 98 739 832 979 89 

80082 210 18 319 461 760 877 81030 t 7 ' 
7 460 539 88 636 779 897 82078 79 212 18 19 
397 422 75 527 704 7R 83398 83014 77 169 88060 
62 97 122 66 30 403 565 753 80 96 961 86 85074 
128 61 449 507 71 77 638 802 954 69 86133 83 
204 95 312 63 456 520 755 62 87055 74 157 214 
720 72 88210 333 421 27 637 962 89334 416 73 
532 61 82 

90003 50 180 380 81 916.91175 197 329 39 75 
381 944 76 92184 237 308 20 82 410 21 85 533 
705 31 835 93075 214 23 388 509 790 891 928 
9405(1 496 560 671 917 95291 436 521 641 713 
907 96015 276 341 503 89 98 778 851 954 97033 
47 142 218 308 467 682 823 50 93S 98105 258 
309 463 578 739 $73 949 99162 78 232 400 632 
900 75. 

100080 150 308 435 583 97 653 58 773 952 
101084 112 60 228 42 600 728 831 914 46 

102085 103 36 252 303 58 635 799 835 941 71 
1113156 380 86 482 560 68 814 27 955 104101 233 
417 73 92 511 32 56 84 743 806 954 87 105167 
337 84 824 954 87 106034 145 407 23 107018 
222 507 641 704 79 94 ¡ 08204 29 «2 348 55 77 
769 85 8611 944 109178 211 45 99 399 550 814. 

110039 90 131 236 400 31 546 52 652 931 
111233 (.9 424 506 616 746 70 94 112243 51 583! 
IJ3009 314 28 463 618 74 874 78 114042 396 452 ¡ 
96 639 85 RB2 90 115010 J65 70 687 760 850 
116098 134 58 251 65 .¡24 29 44 437 M7016 83 
91 626 764 118095 527 38 690 94 96 927, 
119146 3U4 47 650 65 725 856 85 973. 

120011 60 148 292 345 80 406 765 575 873 
964 78 121039 74 181 229 504 94 696 708 828 
122134 59 283 369 625 807 971 93 t23041 55 148 
405 709 78 816 21 936 124036 74 314 86 794 
866 907 125023 56 260 328 97 686 757 78 813 
29 87 95 902 67 75 126034 277 381 84 524 60 90 
932 127109 220 326 356 619 741 82 94 846 53 
944 128067 205 513 32 651 92 129068 120 286 
376 405 6 521 656 957. 

130037 117 73 367 424 510 622 804 951 58 
131086 201 307 450 57 607 721 52 979 132039 
443 618 738 803 133127 321 68 599 754 896 901 
7 134034 50 291 371 591 666 765 968 135461 82 
682 732 45 805 99 936 136092 294 420 534 98 
613 770 842 954 58 137128 273 433 506 32 704 
932 44 138021 69 71 82 214 54 85 611 56 774 
824 97 907 139118 246 77 336 414 596 642 821 
91 936. 

140352 78 492 564 809 923 141125 476 715 806 
67 919 46 142019 210 394 493 769 82 814 27 
143003 92 538 17 27 32 303 73 486 874 929 83 
144046 181 278 314 409 20 37 92 508 36 65 615 
776 145132 95 321 80 425 503 28 909 146030 74 
211 46 326 65 89 507 29 756 951 147009 2 '8 37 
88 99 496 509 52 99 656 764 916 148163 74 261 
586 820 946 55 66 84 149174 76 260 434 36 57 
82 681 727 725 45. 

150052 62 113 89 311 438 575 98 151029 304 
468 806 54 985 89 152046 173 215 86 317 495 
645 723 25 91 975 153093 151 64 247 476 684 802 
901 154202 303 4 4 2 552 64 1 66 709 9 9 843 48 
81 155057 66 73 344 52 424 751 63 843 156026 
156 239 424 46 51 509 642 787 912 38 157471 
585 93 694 732 59 81 83 918 158137 206 432 561 
674 797 834 43 980 88 159046 89 308 50 664 736 
876. 

160002 71 393 617 28 40 818 241 161052 167 
250 313 416 577 636 746 51 890 162138 74 207 
437 58 963 163000 68 197 248 314 418 568 773 
946 164082 158 379 423 70 500 624 793. 

Z I . I . O O O . O O O 
można wygrać w szczęśliwe! Kolekturze 

C H . W 0 L P I A H S » 
Szczęśliwe losy I-e] kl. są do nabycia. 

57 307 509 18 35 82 713 29393 816. 150499 526 614 900 151110 

CIĄGNIENIE DRUGIE. 
Wygrane po 250 zi. 

96 305 448 612 831 1004 17 262 378 83 704 
2104 55 236 41 307 44 403 594 757 92 983 3018 
150 42S 506 600 49 74 990 4699 702 5184 .307 
426 594 6610 92 846 7126 386 500 60 81 97 632 
739 40 802 984 8335 449 500 26 68 796 801 19 
9092 236 408 9 882 933 

10C82 160 93 273 592 865 11040 53 65 334 5 0 5 
67 604 7 41 49, 802 37 12052 95 302 40 96 454 778 
976 13024 129 257 376 401 12 95 14373 542 84 
90 8C7 987 15444 759 879 89 16343 75 92 619 52 
17081 215 473 715 873 956 77 97 18027 57 170 
295 535 4'J 629 67 971 19295 331 728 75 884 
- 30004. 349 S68"602--31 21257 308 991 22034 

325 495 573 753 854 23268 .608 944 24017 216 
29 32 41 426 552 '60 846 77 905 13 25063 111 204 
3333 576 701 829 98 916 26218 62 91 375 418 27 
41 585 937 27023 242 444 593 627 935 28098 

157 93 221 
12 27 

30045 117 269 347 577 763 8S4 31005 205 52 
515 933 32152 66 290 350 514 20 33079 246 541 
540 987 34015 136 387 497 587 889 35038 167 
201 314 78 822 36120 322 69 434 545 723 37315 
634 48 763 812 38199 435 39127 343 438 892 
97 914 

40037 12i 295 406 558 806 48 547 58 41051 96 
163 218 435 997 42067 103 384 495 539 602 16 
901 67 43629 724 44115 301 657 45214 640 916 
46127 20O 8? 370 463 581 961 47019 315 574 772 
873 910 48366 445 676 82 884 49163 210 577 
66 94 690 723 974 

50205 47, 96 717 48 51247 336 452 613 52142 
262 56? 888 98 53087 153 292 456 86 940 43 
54103 70 221 33 309 442 852 905 14 47 55155 258 
425 45 56082 474 518 847 82 954 57103 745 
55063 121 52 70 327 95 420 745 S09 985 59018 
364 432 958 

60687 810 94 61096 233 501 64 613 49 72 782 
878 83 62420 512 963 63074 377 417 95 607 832 
966 64186 401 38 68 65141 63 448 801 22 948 
66142 82 253 312 16 554 844 94 67014 96 177 346 
450 972 68378 557 674 799 938 56 69240 369 
690 848 96 922. 

70002 356 416 992 71102 01 392 470 571 960 
72082 153 63 93 203 4 350 63 642 65 984 73124 
201 477 686 961 74469 71 555 89 92 75045 5751 
671 768 909 76012 331 80 402 657 77164 274 401 
14 18 856 78093 261 382 908 79246 409 554 641 
793 881. 

8019O 253 315 555 750 924 50 82169 592 83178 
557 646 840 84476 85063 80 126 31 600 882 
86202 304 423 30 552 79 96 626 832 907 87104 
43 77 509 96 612 98 788 953 88132 495 855- 57 64 
948 89039 44 5 0 283 674 770. 

90055 168 362 789 929 91025 710 92192 475 
512 879 9324 1 465 744 8.32 94072 1 82 282 599 
775 998 95089 148 96011 84 219 311 578 925 52 
97651 890 98092 374 414 46 r52 663 878 99161 
92 274 409 32 67 79 515 819 91 940 

100670 92 843 950 101101 25 55 75 245 781 
903 102264 322 67 499 578 828 939 103266 305 j 
406 557 651 877 958 104172 618 827 105021 86 
166 403 90 617 745 828 106128 276 300 564 83 
731 80 904 32 63 107252 54 812 37 44 108030 
37 131 79 246 338 518 768 109206 363 596 953. 

110105 463 585 964 111050 293 375 482 508 
818 11228 330 564 633 74 779 113571 792 827 
950 114031 47 142 738 838 87 115282 375 443 
48 508 607 84 960 11692.S 117155 285 503 624 
76 989 118058 209 609 831 119064 537 680 88 

120304 589 121033 151 242 65 378 90 93 508 
637 752 927 122368 481 809 123125 200 11 472 
662 922 124084 262 477 707 919 12500 122 342 
44 901 8 126203 5 629 94 752 812 18 127025 83 
94 471 583 698 726 815 32 967 128037 132 968 
129007 388 93 635 90 760 875. 

130325 784 830 77 131119 360 75 82 431 5 P 

740 54 943 132061 285 391 495 513 33 61 682 
962 133420 700 15 134166 307 518 985 135116 
486 736 887 967 136248 563 875 137236 325 41 
53 66 842 62 935 138481 139024 76 284 545 53. 

140029 355 400 518 863 141024 218 389 677 
142028 232 358 655 90 846 143031 234 94 420 
66 69 597 633 826 144175 259 145074 139 297 
502 833 966 146235 397 528 661 973 147307 585 
600 704 24 68 148111 295 448 542 61 606 14 67 
815 24 939 149662 90 186 274 325 684 

15 3*«ś. 152073 622 741 153076 92 365 470 953 
34 46 614 15 744 882 90 973 76 96 »^Vjjiji 
428 550 703 839 91 156482 747 832 72 
75 80 158192 310 30 92 445 575 856 905 * 

160111 251 8 1 463 775 882 1610W f", 
903 62 64 162338 47 79 601 764 853 I « 1 , fi 
96 605 27 800 966 164037 278 311 447 * 
830 948. 

CIĄGNIENIE TRZECIF-

20.000 zł — 63496 
50.000 zł — 34575 132610 
15.000 zł — 37023 
10.000 zł — 189 358 103850 $ 
5,000 zł - 12895 26481 72366' 

8142 109720 112637 142524 1 Ä 
2.500 zł — 25597 25858 

57844 68608 76639 88921 106746 1«' 
138817 144076 146865 n n 

2.000 zł - 136 17270 399f 
46562 58618 75720 86441 906o° ^ 
101857 119433 137786 144722 0 3 

148701 153051 163485 { é 
1.000 zł - 2235 4059 54% gptf 

20578 41163 42505 46191 54246 > 
64117 69243 77753 83444 85784 ^ 
87964 93763 96279 96570 96188 ^ 
102862 104791 111564 123640 \'U 
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160959 161395 

149226 149732 
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Pani MARYLI GERSONOWEJ z powodu zgonu Ojca Jej 

b . p . Mgr. ZYGMUNTA MARKUSA 
wyrazy szczerego współczucia składa 

' ••1 •'• PERSONEL FIRMY Joachim Gerson I S-ka 

Premiowanie książeczek PKO 
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90302 513 25 755 ­ 974 91l22J03 5 ÍÍog^ 
92007 160 88 585 915 79 93269 

Dnia 23 maja 1939 r­ odbyło się w P. K. O-
pierwsze publiczne premiowanie ksiazeczeń 
oszczędnościowych VI grupy , ,B" . 

W premiowaniu brały udział książeczki, na 
które wniesiono wszystkie wkładki za ubiegły 
kwarta! w terminie do dnia 30 kwietnia 1939 r. 

Premie po zł. 250 padły na Nr.Nr.. 100-735, 
105.246, 114.414. 118.103. 

Premie po zt. 100 padły na Nr.Nr.: 100.593, 
100.976, 102.784, 104.802. 105.119. 105748, 108.472 
109.108, 109.273, 117.856. 

Premie po zł. 50 padły na Nr. Nr.: 100.007, 
100.222, 100.386, 100.490, 100.588, 100.594, 101.264 
101-323. 101.448, 101.688, 101789, 101798, 101.894 
101-997, 102.126, 102.229, 102.394, 102.477, 102.630 
102.812, 103.145, 103.295, 103.300, 103.445, 103.755 
103.936, 104.337, 104-667, 104.708, 104.735, 104.843 
104.860. 105.425, 105-427, 105-468, 105.575, 105855 
106.432, 107.148, 107-457, 107.914, 107.963, 108-010 
108-247, 108.549, 108.620, 108.773, 109-202, 109-361 

109.564, 110.217, 110-221, 110.273, 110.287, 110-347 
110.383, 110.539, 111-039, 111-385, 111.480- 111.604 
111.770, 111.781, 111-901, 112-158, 112.259, 112.290 
112-557, 112.954, 113.090, 113.142, 113.408, 113-429 
113-521, 113.692, 114.255, 114.426, 114.526, 114-576 
114-647, 114.826, 114.874- 114.980, 114.982, 115.358 
115.737, 116-033, 116-835, 116.942, 116.943, 116,982 
117.140, 117.828, 117-842, 118.011, 118,294-

Ogółem padło 110 premii na sumę zł. 6.800. 
O wylosowanych premiach właściciele ksią­

żeczek są powiadomieni listownie-
Należy zaznaczyć, że zasadą wkładów oiz-

czędnościowych premiowanych serii VI-ci Jest 
wzrost liczby premii w miarę wzrastania wkla 
dów na książeczce, przy czym przez wylosowa 
nie premii za systematyczność książeczki nie 
tracą swej wartości 1 biorą udział w następ­
nych premiowanlach pod warunkiem regularne­
go wpłacania dalszych wkładek. 

ŚWIĄTECZNY 

UPOMINEK 

OD STRYJENKI 

to tytuł jednej z przygód najulubieńszych komików ekranu, jakimi są 

P A T i P A T A C H O N 
Album przygód awanturniczych i wesołych 

SERIA X. 
BOGATY WYBÓR DOWCIPÓW! — - LICZNE ANEGDOTY! 
CENA 30 GROSZY. — — Do nabycia u każdego sprzedawcy pism. 
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„REPUBLIKA" Nr. 143. Czwartek, 25 maia 1939 r. 

SZAWA JEST AMBITNA I OPANOWANA 
W a n ! ^ s u m i e n i e ' poczucie słuszności. — Jak reaguje typowy warszawiak. — 

uliczne w r. 1926.—Zatargi na tle prestige4owym.—Niemiec sie narwie 
nlke !|[' a E*aroy poniżej znakomita .,Kro-

\vi K ( K , " , o w >" Antoniego Slonlmsklo-
"iadoniości Literackie" z dnia 28-go Ko 

Na) 

ìn*zyil c u d z o z i e i n i e c mówił mi z naj­
ęli w u/ p°dzi\vem o spokoju panują-

o b a w r S z a w i e > C u c , z o z i e m i e c w y 
t'5 " loże"* ' Z e t 0 opanowanie nerwo-
*1 niezy, Si.ę, wyczerpać i załamać, że 
r'iym y ly spokój jest czymś anor-tym. 

I Nie ma obawy. Nie wyła-
W sHttiip • 0 ^ n a s z wynika z czysto-
harszavi, * słuszności moralnej. rWn? ^ 0 b e c Poważnych konfliktów 
• l W . J y c n . zachowuje postawę godna 

S tylko e W a r s z a w y są elementy 
d?Sem * , i W a r s z a w l a k o m znane, cechy 
! ^anif. d , i w c . ale czasem niespo-
J ^ y s u ! , Pożyteczne. Myślę przede 
A Rrl? 0 m a ł c i Pobudliwości zbioro­
w e n

w , a z a i a . c i analizując to wzblt-
i, ^skiei 2 l w opanowanie ulicy war 

I3lturv a v v a n t u r y na sztukach, ale 

I°bli\ve ^najdziemy eleme 
u Niijo* - 1 ' u . m warszawski 

znajdziemy elementy dość 

S3 
ąi 

' in 
"i. »H. w zbiorowych W a r s z a w a prawie 

me w y 
Zdarzały $ tt"nic, S 2 t u k w teatrach 

jWnturv a v v a n t u r y na sztukami, aie — 
w'^ów „ l n s c c n i z o w a n e . Samorzutnych 

Nr*-' ?«bilczność warszawska nie 
Is bacivi ' n i e wynosiła artystów 
I*tyielQ

 n le gwizdała. Zawsze mia-la ^' ele"h/ n i e gwizdała. Zawsze mia^ 
3 w " ' e r n o ś c i i opanowania. Pamię-
tn t n l o r j Z a s a c n początków futuryzmu, 
b, °^ać n u ? e c i stawali na głowie, by 
Z r°2bij a| b l ! c z n o ś c . wszystkie te pró-
&• Kièrh ? T 0 z i m n y s P O k ó J audyto­
r ^ i e l e ^ / s J e r z y Jankowski wlazł w 

w kaszę" z góry skazane są na niepo­
wodzenia. 

Jeżeli szefowie propagandy niemiec­
kiej i macherzy od polityki liczą na roz­
ładowanie nerwowe ludności, to jako 
warszawiak mogę ich zapewnić, że oni 
się prędzej rozładują. Nie znam tak do­
brze innych miast polskich, ale jeśli cho­
dzi o ambicję i wyczulone poczucie wła­
snej godności, jest to cecha ogólnoludo-
wa. Większość wszelkich awantur wy­
wodzi się z podrażnionej ambicji. Nie 
ma prawie zabawy czy wesela by nie 
przyszło na tle prestige'owym do uszko­
dzeń cielesnych. Facet, który przycho­
dzi na wesele w żółtych kamaszkach al 
bo zbyt szykownym krawacie, ryzykuje 
całość swego nosa, i mało jest prawdo 
podobne, aby właściciele czarnych ka 

prestige owym. 
nie słyszałem jak gospodarz opowiadał 
paru góralom o tym, że mu każą wypeł-
uiać jakieś formularze i wypisywać w 
którym roku się każdy z domowników 
urodził. 

„Mam — powiada — jedną babkę, 
ogromnie starą. Kto ją wi kiedy się 
urodziła, ale przecie naszej Rzeczypos­
politej skąpić się paru lat nie godzi, więc 
napisałem, że się babina urodziła w ro­
ku tysiąc sześćset dwudziestym i dru­
gim". To ujęcie sprawy ogromnie mi 
się spodobało, zacząłem gadać z góra­
lami różne brechty i postawiłem im po 
bombie piwa. Był to krok nierozważ 
ny. Górali było siedmiu, i każdy po 
kolei stawiał teraz bombę piwa. Musia­
łem w biały dzień w zimie wypić sie­
dem dużych bomb piwa, bo niewypicie 

maszków i mniej jaskrawych krawatów jednej kolejki groziło poważnymi kon 
znieśli taką prowokację. Najsilniej ta sekwencjami 
bitność i ambicja ludu objawia się wśród Nie jest to fakt tak błahy jakby się 
górali. Kiedyś w karczmie na Bukowi- wydawało. To właśnie poczucie god 

noici w połączeniu z ambicją i humorem 
stanowi niebylejaką siłę. Jeśli chodzi 
o masy ludowe i proletariat, mowy być 
nie może ani o żadnym wyczerpaniu 
czy załamaniu nerwowym, ani o żad­
nym szantażu czy zastraszeniu. Parę 
dni temu zwrócił się do mnie pewien 
trochę zalany nieznajomy warszawiak 
z następującą przemową: „Aczkolwiek 
jedziemy jednym tramwajem, ja pana 
szanuję i powiem panu, że Niemiec się 
narwie. Pytam się, kto do kogo i z 
czym? Ja się mam bać Prusaka? J a ? 
A wie pan, kto ja jestem? Metalowiec 
jestem!" Zawisza w kaszkiecie robot­
niczym i Zawisza w starym sztywniaku 
nie zawiodą. Wszystko to wytłumaczy­
łem cudzoziemcowi, który się tak dzi­
wił opanowaniu ulicy warszawskiej. 
Zdaje się, że mnie zrozumiał, bo zapro­
ponował, żebyśmy poszli na wódkę. 

Antoni Słonimski. 

Ku^ł c» . S t o l i k w kawiarni Lourse'a 
tt liczno?7 * manifest futurystyczny, 
itf W » ,[ r ancuska pewnieby albo 
fc, a M gwizdała. Włosi darli-
H» Kentpn? U n , J a c z niespodziewanym 
{ N i b y m ' . Anglicy, cl zimni Anglicy. 
V, ^ówniT 3 a k w Hyde Parku — wo-
Ć^Wie y, l s l u c h a l i b y z uwagą. W 
£ **• P , ^ L o u r s e ' a nikt nie wstał o 

nwlczność 
odw 

wiak 
racająe 

d 
patrzyła na tę 

niechętnie głowy. 
V ' i"? t a k i e P r ó b y epatowania C tSz4hEda • ..bujda", albo „fiuine". 
5 t e r ^ s t r a s z v * n i e , a l w o z d z i w i ć i niełat-
hft amer«£" Przypuszczam, że gang-
\tS n 0 \ y k a n s c y nie mieliby w War-
C , ^ a r s , . o d z c n i a . Gdyby do tram-
rf0lwerem^skieso w s z e Q l bandyta z 
' w ^ W k t L k ^ y k n a ł : „Ręce do gó-
l S l ^ ?and- r - ą d o g ó r y n i e P o d n i o s I ' yta chciał komu zabrać 

po mordzie. Warsza-. ba7d2o°stałby . 
i V C n \J2yl?k,0 Przystosowuje się do 
S. w a i k ^ n k ° w . Pamiętam, jak w 
\ S m - K , 1 C z n y c h w maju 1926 roku 

c y n o w y walił wzdłuż ulicy 
[Ck'e , 0 g a c h stały cwaniaki war-
\>l " a s t n n M ^ y w a ł y . P o pewnym 
S« 0 $ c ia1 l\ k ° m p r o m i s miedzy pu-
r%Saiir; s t r z e l a j ą c y m i . Na gwizdek Scî ziła s t r z e U i ć . i publiczność 
S l , 1 1 ' 1 ^ , P r z e z ubcę. P o gwizdku 
X k r . , i c z y n a f a się na nowo. Ta 
K S . ^ o b y w a ł a się z flegmą i 
}< vj!^o sr,^ p t y k warszawski nie da 
J J'1 s o l & 0 k o w a ć . ale jak już się 
' V n i a v , , n i e - p r z 3 d przystąpieniem 

s V > D ^ s z a w i a k celebruje. Naj-
Xn 0 Jest " 

i ? , ' l l , e s i p a n i e Szarucki?" . Potem 
a^* . I > Q t e n ; r a ? } ? n t a , n o : - -Stawiasz 
J S t ^ róźm " ^ 0 ' n e g o " , potem cała 
\ . - . P r o s

t o n a c h Podawanego 
M̂V rem,? ' a dopiero potem za 
t S i ^ i l n v i u l a n i e mordobicte. IL7 i y n y m f " \ ""-'lu 

Niemcy chcą nas odciąć od Zachodu 
Niedopuszczalna kontrola komunikacji obywateli polskich z innymi 
krajami. —Kto kogo okrąża ,— Samowola ta mnsi być przełamana 

St. St. w „Kurierze Warszawskim" <>• 
mawia sprawę odmowy udzielenia wizy 
przejazdowe! przez Niemcy proł. U. J . 
dr. Wł. Folklersklemu. Artykut len, za­
tytułowany „Rzeczywiste okrążanie" przy 
taczamy w skrócie: 

Konsulat niemiecki, jako urząd przed 

tak, że mu się jego poglądy nie podo­
bają. Nam także poglądy setek tysięcy 
profesorów, pisarzów, dziennikarzy i 
mówców niemieckich czy na Gdańsk, 
czy na Polskę bardzo się nie podobają. 
Ale sporządzanie sobie tajnych spisów 

stawicielstwa"dyplomatycznego'Rzeszy i o s o b niemiłych, a następnie wyrażanie 
w Polsce — według doniesień dzisicj- swojego niezadowolenia w odmowie wi 
szych pism — odmówił wizy przejazdo z y przejazdowej to temu to tamtemu, 
wej przez Niemcy profesorowi Uniwer J , a k populnie, jest zdziczeniem obycza-
sytetu Jagiellońskiego dr. Władysławo- l°wym w stosunkach międzynarodo­
wi Folklersklemu, udającemu się z ra- w y ^ V . . . , , 
mienia Polskiej Akademii Umiejętności Okohcznoć druga: uchybienie nie 
na kolejny tegoroczny zjazd międzyna- W™ wobec jednostki, 
rodowy historyków literatury w Lyo- ! Prof. Folkierski, wchodzący w skład 
nie. i ciała nauczycielskiego najwyższej szko 

Jakiż powód? ' ły, Uniwersytetu Jagiellońskiego, co też 
Władze konsularne niemieckie, jak nie jest czymś obojętnym, ma uczestni-

stwierdza doniesienie dzisiejsze, prze- czyć w zjeździe jako przedstawiciel 
słały Polskiej Akademii Umiejętności Polskiej Akademii Umiejętności. To ona 
objaśnienie, że powodem odmowy jest go wysyła 1 Ją dotyka odmowa. Zara-
przemówienle, wygłoszone przez prof. zem zaś wyjazdy takie ustala się w po-
Folkierskiego dnia 17-go listopada 1936, rozumieniu z ministerium oświaty czyli 
w Uniwersytecie Jagiellońskim, na ze- z władzami rządu Rzplitej. Odmowa 
braniu młodzieży, w sprawie Gdańska, wobec każdego uczonego, pisarza czy 

Skutek odmowy? dziennikarza, wyjeżdżającego choćby 
Prof. Folkierski musi jechać do Fran z własnej pobudki w takiej sprawie, 

cji drogą... okrężną, co obecnie, jak wia związanej z Jego pracą, byłaby również 
domo, nie jest drobnostką. . uchybieniem jaskrawym, ale w takim 

Nie zdarza się to po raz pierwszy. ! przypadku wyjaskrawienie dochodzi do 
Niejednokrotnie już w dobie Trzeciej , ostateczności: 
Rzeszy, władze niemieckie odmawiały 
obywatelom polskim, w szczególności 
uczonym, pisarzom i dziennikarzom wi­
zy przejazdowej. Ale raz wreszcie trze­
ba, na tym przykładzie dzisiejszym, 
sprawę wyjaśnić i... nie tylko wyjaś­
nić. 

Okoliczność pierwsza: całkowita do­
wolność. 

Ktoś gdzieś, pokątnie, ocenił sobie nleń życiowych. Gdy to ustaje, kończy 
odczyt prof. Folkierskiego o Gdańsku się wogóle wszelkie współżycie pokojo 

Okoliczność trzecia: wiza paszporto 
wa nie na pobyt w Niemczech, lecz tyl 
ko na przejazd przez Niemcy. 

Pobyt obywatela obcego w jakimś 
państwie zawsze mógł nasuwać wątpli­
wości czy zarzuty. Ale sprawa wizy 
przejazdowej na przejazd tylko z jedne 
go kraju przez drugi i trzeci do czwar-

I tego należy do podstawowych udogod-

Z braku dowodów winy 
sąd małżonków Nowackich od zarzutu kradzieży 

brylantów uniewinnił 
Donosiliśmy o procesie przeciwko 

Zygmuntowi i Stanisławie małż. Nawroc 
kim, złodziejom karanym już przez sądy 

% \ . ».ŚVrt8tl ie nastawfenia psychicz-
V ' . 5 t C l , y ' n a I-achy". J a k o ś to 
i V , V v , I x

0 z i c Ś ! T | i e i ' ć " i wiele in-
N k k i ź h i ^ w tłumaczy ten fenomen bryla uMUri tóm A 
l i w ^ r o ń t ? . 2 1 . 1 ; ś m i e r c " i wiele in-jkilku państw, oskarżonym o kradzież 

"antów, poepłnioną w dniu 24 stycz 

% V. ..^J \)„. . ' LUU'-B, ILICI ICJW-

WS %ftÌo b r a i n 5 Paraliżującej od-

N v V * ' ilT\nh' fantazjuje, nie wy-

lysięcy złotych. 

przy ul. Rzgowskiej dom za 48.000 zł. 
Wczoraj zapadł w tym procesie wyrok. 

Od zarzutu kradzieży w Wiedniu zo­
stali oboje podsądni uniewinnieni, skaza­
ni zostali natomiast za nielegalne prze­
kroczenie granicy po roku aresztu i 2000 
złotych grzywny, z zamianą w razie nie­
ściągalności, na dalsze 6 miesięcy aresztu 

W motywach sąd zaznaczył, że jak­
kolwiek nabrał przekonania, iż oskarżę 

Nawroccy krótko po tej kradzieży i ni dopuścili się tej kradzieży, jednak 
' W$z'ei|.. c k a ale jest diablo, krótko przed nią, przebywali w Łodzi, materiał dowodowy był zbyt szczupły1 niania tego wyzyw^aFnwgO^naduryciau 

>»Kle próby „dniuclianiaj gdzie przez osobę podstawioną nabyli dla ferowania wyroku skazującego. (I) 1 

we, a więc, jak wstrzymanie przewozu 
towarów przejazdowo przez jakiś kraj, 
tak zakaz przejazdu osób wytwarza 
stan zarządzeń bojowych. 

Takie są okoliczności tej sprawy, 
dostatecznie uwydatniające jej znacze­
nie, jej jaskrawość, jej znamiona wyzy­
wające. 

A następstwa? 
Nasamprzód czas wreszcie, wobęo 

tak rażące dowolności i zrywania oby­
czaju prawnego, na pouczające z a ' lć-
uczynienie bezpośrednio w danym przy 
padku. 

Konsul Rzeszy Niemieckie], który 
odmówił wizy przejazdowej przedsta­
wicielowi Polskiej Akademii Umiejęt­
ności na zjazd naukowy we Francji, 
działa w Polsce na podstawie er- ua-
tur, udzielonego mu przez władzę na­
czelną Rzplitej. Coby to były za poję­
cia prawne, gdyby wysłannik najwyż­
szego ciała naukowego w Polsce, dzia 
łającego w porozumieniu z władzami 
rządu, nie mógł spełnió powierzonego 
mu obowiązku, a konsul Rzeszy Nie­
mieckiej mógł dowolnie władzom pols­
kim w takim przedsięwzięciu przeszka 
dzać i w ten sposób niejako rozstrzy­
gać, kogo można, a kogo nie można 
posyłać na zjazd naukowy z Polski do 
Francji? 

Otóż exequatur, udzielone konsulowi 
może być w każdej chwili cofnięte, a 
skoro cofnąć je można z podaniem lub 
bez podania powodu, najwyraźnieisze 1 
najdokładniejsze wskazanie powodu mo 
żeby wreszcie podziałało dobroczynnie 
na rzecz Jakiegoś oprzytomnienia. 

Jeśli uczony polski nie mógł przez 
Niemcy przejechać do Francji, to urzęd 
nik niemiecki, który to sprawił, nie mo­
że pozostać w Polsce. 

Ale to nie koniec. Podejmować takie 
działanie dla uzdrowienia trybu postę­
powania można jedynie na podstawie 
stosowania w razie potrzeby zasady 
wzajemności. A my nie jesteśmy tu 
bezbronni. 

Odmawianie wizy przejazdowej 
przez Niemcy stało się dla Polski szcze­
gólnie teraz, gdy Rzesza objęła także 
Czechy i Austrię, uciążliwością nie­
zmiernie dotkliwą, gdyż objeżdżać trze 
ba światami, czy drogą, lądową czy 
morską. Więc prawda: Niemcy mają w 
ręku narzędzie bardzo przykro skntecz 
ne. Ale dla nas w Polsce, którzy nie mo 
żerny poddać się takiemu odcinaniu nas 
dowolnemu od Zachodu, musi to być 
tylko pobudką do stanowczego przeła-
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Próba generalna piłkarzy polskich 
p r z e d s p o t k a n i e m z B e l g i ą o d b y ł a s i ę w c z o r a j w Ł o d z i 

Na boisku ŁKS-u odbyła się w dniu 
wczorajszym „próba generalna" przed 
niedzielnym międzypaństwowym meczem 
piłkarskim Polska—Belgia. 

Reprezentacja nasza rozegrała spar-
ringowy mecz z kombinowanym zespo­
łem ŁKS-u, odnosząc wysokie zwycię­
stwo w stosunku 8:2 ( 3 : 1 ) . 

Mecz miał charakter wybitnie tre­
ningowy, zawodnicy.nie wysilali się zbyt­
nio w obawie przed kontuzją, a mimo to 
na czoło 22-ch piłkarzy, uwijających się 
po boisku, wybijał się Wilimowski, znaj­
dujący się w doskonałej formie. Wilimow 
ski był najlepszym napastnikiem na bo­
isku i doskonałym strzelcem, uzyskując 
siedem na osiem zdobytych przez repre­
zentację bramek. — Jeśli w sobotę Wi­
limowski utrzyma swą formę, mecz z Bel 
gami będzie wygrany! 

Trener Spojda. wypróbował, jako kie­
rowników ataku Cebulę i Wostala. — 
Pierwszy wypadł znacznie lepiej, posiada 
więcej inklinacji do gry zespołowej, niż 
Wostal. To też przypuszczać należy, że 
do zwycięskiego boju w meczu z Belgią, 
atak nasz poprowadzi Cebula. 

Reszta naszych „repów" wykazała 
wcale dobrą kondycję. O formie poszczę 
gólnych zawodników trudno wydać zde 
cydowaną opinię ze względu na ciężki 
teren (bezustanny deszcz) oraz skrócony 
okres gry, w każdym razie zagrania po­
szczególnych jednostek gwarantują, że w 
sobotnim meczu przeciw Belgom, stanie 
faktycznie najlepsza polska jedenastka 
piłkarska, zasługująca na reprezentowa­
nie barw polskich, 

Sam przebieg gry był o tyle ciekawy, 
że Wilimowski popisywał się, rzadko na 
boiskach łódzkich widzianymi, trickami, 
które wprawiały dość licznie zebraną pu­
bliczność w podziw. Wspaniałe były 
zwłaszcza sztuczki Wilimowskiego, kie­
dy znajdował się on oko w oko z bram­
karzem ŁKS-u Andrzejewskim. 

Z pozycji takich uzyskał Wilimowski 
sześć bramek, mamy jednak wrażenie, że 
Andrzejewski nie miał ^phjóły ;aodanla 

się w pojedynek ze znakomitym 
kiom. 

» * 
W dniu dzisiejszym na obozie piłkar­

skim trwać będą w dalszym ciągu zajęcia 
przyczyni udział w treningach wezmą 
również poznaniacy Twórz i Danielak. 

Ekspedycja belgijska przyjeżdża do 
Kutna jutro o godz. 7.07. — Na spotkanie 
Belgów wyjeżdża prezes ŁOZB-u nacz. 
Konopka, który przywiezie gośoi autobu­
sami do Łodzi. 

Jutro spodziewać się również należy 
członków Zarządu PZPN-u oraz kapita­
na związkowego p. Kałuży 

Po ciężkich cierpieniach, opatrzona Św. Sakramentami zmarła w dniu 
23 maja 1939 r. 

H a l i n a D o r e e 
a r t y s t k a d r a m a t y c z n a 

Eksportacla zwłok odbędzie się w czwartek, dn. 25 maja rb. o godz. 
12 z kaplicy szpitala św. Józefa przy ulicy Drewnowskiej do grobu rodzin­
nego w Żyrardowie. 

Zawiadamiają o tym pogrążeni w smutku 

KOLEŻANKI I KOLEDZY 
Łódzkich Teatrów Miejskich 

Po dziesięciu dniach 
Pierwsza dekada ciągnienia czwartej klasy| szczegóły, dotyczące stutysięcznej wygranej, 

czterdziestej czwartej loterii klasowej cbfito-1 jaka padła na'nr . 742; obecnie . Informujemy 
wala w duże wygrane. Podawano już w prasie czytelników o wynikach dalszych ciągnień: 

DWA POŻEGNALNE WYSTĘPY 
EICHLERÓWNY W TEATRZE M L E J - „ • 

Irena Eichlerówna bawiła w Łodzi 
ledwie dni, ale okres ten wystarczył. »*' L & 
dzy nią a publicznością łódzką nawiąż6'4 

najserdeczniejszej sympatji. Z prawdziwy" $ 
musimy wię,c żegnać świetną artystkę. * ? 
stąpi w „Madam Sans.Gene" jeszcze ty1* ,\b»' 
w szwartek i w piątek o godz. 8.30 wi e C'" 
namenly na oba te widowiska nieważna 

* , ton""' 
Świetny balet Parnella przed swoim ' wf 

po Europie zatrzyma się w Łodzi tylko 
dni, a to w sobotę, w niedzielę i w p° f l ' e 

ZESPÓŁ IDY KAMIŃSKIEJ W T E A 1 ^ 
POLSKIM. . 30 

Dziś dwa przedstawienia: o i°&l,r ^ 
po poi. i o godz. 9 min. 15 wiecz. 
piękna sztuka „Owcze Źródło". 

OPERETKA „ZŁOTE KŁOSY" Z , l 0 L A 

FOLMAN W FILHARMONII- ^ 
. - 0 1 5 ? Dziś o godz 4.15 po pol. i 9.1^ «K, 

codziennie komedia muzyczna Ł ' J ^ n a n l u ' U 
t. „Złote kłosy" w wykona lu"0 aktach p, . 

wych sil sceny żydowskiej z 
pieśniarki 

Lolą Folman 4ia czele. 

MIRIAM ORLESKA " « ¿ ¿ ¿ 1 
Czołowa artystka Trupy * «o»ł»c'..rfr Czołowa artystka Trupy * ' ' 0StaC>> 

twórczyni wielu niezapomniany^ r { i ct j. 
nicznych, p. Miriam Orleska, wystłP b ; e K, 
tek, 25 b. m.) o godz 9 min. 15 w b o A 
gencji Żydowskiej (Piotrkowska 80) u , ^ . 

urozmaiconym programie . J e f J s k i « i ' 
sza, Szekspira, Markisza, Mołodo^ 

ódzkiego w Warszawie 
Wiadomość podana przez „Republi­

kę" o samobójstwie popełnionym przez 
znakomitego boksera łódzkiego Walerego 
Pietrzaka — wicemistrza Polski w wadze 
półciężkiej potwierdza się. Pietrzak po­
wiesił się w jednym z hoteli warszaw­
skich, a śmierć jego zauważona została 
dopiero po upływie paru godzin. 

Jak się dowiadujemy, Pietrzak udał 
się do Warszawy przed paru dniami, do­
kąd sprowadzony został przez sekcję 
bokserską Okęcia, w której barwach Pie 
trzak miał występować. Po przybyciu do 
Warszawy, Pietrzak dowiedział się, że 
jego sprawa z wstąpieniem do K. S. 
Okęcie i otrzymaniem pracy, została od­
roczona na pewien czas. Czy ta okolicz­
ność była powodem rozpaczliwego kro­
ku — nie wiadomo. 

Zaznaczyć należy, że Pietrzak, który 

Erzed kilku laty występował w barwach 
łubu IKP. sprowadzony został do Łodzi 

z Kalisza. 
Tragiczna i nieoczekiwana śmierć 

znakomitego boksera łódzkiego wywoła­
ła w szerokich sferach pięściarskich 
szczery żal. . 

Porażka koszykarzy polskich 
na mistrzostwach Europy 

Kowno, 25 maja. 
W dniu wczorajszym koszykarze 

polscy rozegrali w Kownie na mistrzo­
stwach Europy mecz z Litwą. Me*-z za 
kończył się niespodziewanie wysokim 
zwycięstwem Litwy w stosunku 46:18 
(25:9). Z innych ciekawszych wyników 
należy zanotować rekordowe zwycię­
stwo Łotwy nad Finlandią 108:7. 

" Z I E L O N E Ś W I Ę T A N T W S L -

Stowarzyszenie Turystyczno-Sportowe „Po­
lonia" organizuje na Zielone Święta wycieczkę 
do Łaznowa koło Ujazdu dla swych członków i 
sympatyków. 

Uczestnicy wycieczki będą mieli możność 
idealnego wypoczynku zdała od kurzu i spiekoty 
miejskiej na „szczerej" wsi obok lasów, oraz 
wzięcia udziału w zabawie ludowej i ognisku 
wieczornym. 

Koszt 2-dniowego wyżywienia, zakwaterowa­
nia i przejazdu nader niski, bo zaledwie 5 zł. dla 
członków i zł. 5.60 dla sympatyków. 

i 
As 
zego Rabona i inn 

PROGRAM ROZGŁOŚNI Ł ó D Z K , E 

POLSKIEGO RADIA- (, 
CZWARTEK, dnia 25-go mai* . g 

5 3 0 - 5 . 3 5 : Pieśń „Kto się ,1? 
6.35: Muzyka poranną ' 
nastyka 
Dzienni 
8.00—8.10: Audycja dla " k ó I . ^ j M ^ t 

Muzyka poranna (płyty)- , D ; ^ 7^,.ii' 
ta. 6 .50-7.00: Muzyka ( p W J ^ s t<r 

alk poranny. 7 .15-8.00: c Z* 
8.10: Audycja dla szkól. 8-1" , 

wa. 11.00—11.25: Audycja 
wiosny", poranek dl aszkól 
opracowaniu 
znania' 

ny , poranek dl aszkóf 
cowaniu dr. Zygmunta SitkowskieS0 ,|,ju 

.ia). 11.25—11.30: Muzyka (płyW 

i
11.57: Audycja dla poborowych. vtiWf\ 

J V " - 1 2 . 0 J : Sygnał czasu I bejnal * M 
.12 .03-13.00. Audycja „oludniowa. » 3 j % ( £ 
Przerwa. 14.00­14.50: Popularne zcsP°'[ ^ 
? c L H \ r r y R ° V ' Eduardo Bianco ( p ¥ * U < 
15.00; Łódzkie wiadomości giełdowe t °r„p^ 

ramu. 15.00—15.15: „Gejzery" P 0 ^ ! ^ 
mTcdzTeży _IT"wygTosT dr. K ^ s t a ^ ^ , 

kiej pod dyr. Jarosława Leszczy" - 16 2° ^1". 
16.05: Dziennik popołudniowy.jo." zyflf : 
domości gospodarcze l ó - Z O - 1 ^ WW> 
ralne wsi - odczyt dla młodzieży „I 

głosi Jędrzej Cierniak. - u y . 
, ¡ .40-17.20: Koncert w . wykonf £ wll<J>« 

Wojskowej'pod dyr. Al. RutKi, ^ p 

Sto tysięcy złotych wygrał także nr. 17876. 
Właścicielami tego numeru byli mieszkańcy 
stolicy, a jedną z „piątek" posiadali pp.: Feliks 
Mańkowski, Marian Bułfrasińskl, M I E C Z Y S Ł A W 
Andryszczak, Adam Wójcicki I Alarían Kocię-
ckl, (lot. 1—5), robotnicy — piekarze i meta­
lowcy z zawodu. Każdy z nich otrzymał po 
3.200 zł. 

Z nader licznej serii wygranych po 50.000 
zł., wymienimy pp.: Jerzego Radzlwoikzyka 
(fot. 6), elektromechanika, zamieszkałego w Pu­
ławach, właściciela jednej „piątki" numeru 
156.999. Na tenże numer wygrali też pp.: Kazi­
mierz Tarka, Maurycy Sandel | Józef Sikora 
(fot. 7—9), pracownicy jednej z fabryk radom­
skich. 

Dwie „piątki" numeru 159132 posiadał p. Jan 
Michalak (fot. 10), kupiec z zawodu, oraz jego 
siedmiu przyjaciół, mieszkańców Zgierza. Każ­
dy z nich otrzymał 2.000 zł. Inne „piątki" tego 
numeru posiadali pp. Jan Jelińskl (fot. U) , eme­
rytowany maszynista poiskich kolei państwo­
wych zamieszkały stale w Łodzi, oraz p. Stani­
sława Nowak (fot. 12), łącznie z siedmioma ko- j 
leżankami I kolegami, pracownikami jednego zl 

większych zakładów graficznych łódzkich. 
Pani Zofia Kolska (fot. 13), mieszkanka War­

szawy, otrzymała na czysto osiem tysięcy zło­
tych, jako właścicielka jednej „piątki" numeru 
51549. Taką samą sumę wygrała p. Józela 
Chrzan (fot. 14), pracownica domowa, właściciel 
ka innej „piątki" tego samego numeru. 

Na numer 26648 wygrali między innymi pp. 
Helena Kaziiulcrczak | Stefan Rosiak (fot. 15 i 
16) oboje zamieszkali w Radogoszczu pod Ło­
dzią, oraz grono kolegów, pracujących w jednej 
z fabryk łódzkich, pp. Czesław Husarek, robot­
nik włókienniczy, Stanisław Adamczyk, kowal, 
Józef Włodarski, tkacz 1 Henryk Włodarski, 
stolarz (fot. 17—20). 

Poza tym wymieńmy jeszcze mieszkańców 
Żyrardowa pp. Mariannę Lacliocką, emerytkę 
i Leona Góreckiego, fryzjera, właściciela Jednej 
„piątki" numeru 56055, który wygrał 20.000 zł. 
(fot. 21 i 22). 

W piątek, 26 maja rb., wylosowana będzie 
główna wygrana — 1.000.000 złotych. Ciągnie­
nie transmitowane będzie o godz. 8-eJ rano 
przez wszystkie rozgłośnie polskie. 

1 7 . 2 < C Y 7 " . 3 Ö T Ogródki' jordanowskiea 

ka — wygłosi Irena JanczoK j^,,) 
17.30—17.55: Recital organowy 

fío* 

A(i* ' 
wiejskiego [z Poznania). Mled*V • I $r 

17.55-18.05: Wrota Wschodu: "M'^ieb'1 , 
Afryką" - felieton wygłw' P r 0 1 , V 
dleckl (z Krakowa). ., . „, »P.'g 

18.05—18.15: Odpowiedzi na , b l / w 

technicznych — wygłosi wad- 1 

18.15-18.20: Nowe nagrania ' p W ' u 
18.20-18.25: O wszystkim po t r " 3 ^ ^ s l " ' ! / ' 
18.25-18.30: Wiadomości sporto?« 1

 J o f l u • 
18.30-19 00- Recital śpiewaczy Vmcfitełv*k''' <y 

Zaunlenc. W programie utwory » pVM 
19.00- 20.00: Melodie taneczne w G * r % / 

kiestry P. R. pod dyr. Zdzis '^ . i i » " ' 
go oraz Marii Kramerówny 1 

Mikuszewskiego (refreny). jU*1 

20.00-20.15: Gra zespół akordeon6 ' 4 
far" (płyty). ,«wko*,V' 

20.15-20.35: Polska muzyka »«pT-r. P J 
konaniu Małej Orkiestry P° d -jĄ 
Górzyńskiego. ,„»! ,,C<!,f 

20.35-21.00: Audycje InforrnacyP *$I f 
wiuczorny (20 40). Wisdom^ 0 ' ^ 
giuzne. Wiadomości sport«** öl>' 
gram na lutro. VIT** 4 

21.00-21.30: Recital s k r z y p e k ^ j, 
ra (artysta norweski). , . J< (s^W" 

21.30-22,00: „Pochodnie wieko«• e. r 
„Napoleon" (wiek XIX), " ürl<f'.? J# 
Mościckiego i Antoniego Jf°" il< V 

a g i o s ' ^ 

G R A N D - K I N O 

Pocz. 12, 2, 4, 6, 8 i 10 
3 TYDZIEŃ! 
na pozostałe seanse 
III ~ 1.09, II - 1.50, I ^- 2.20 

U KRESU DROGI... 
DZIŚ 2 PORANKI o godz. 12 | 2 Ceny miejsc 85 gr. 1 1.0? 

22.00-22.10: „Bezrobocie 
gadanka gospodarcza 
mierz Lipnicki. t ' J 

22.10-23.00: Koncert Życzeń W 0 ^ ^ 
Radiowej. ATH" „I-

23.00-23.05: Ostatnie wladoffl- °]OI\CT» 
czornego. Komunikat meteor 

AUDYCJE ZAGRANIC^ ' ' .^kJ 1 

20.15-WROCŁAW: Koncert TO df f' 
20.15-SZTOKHOLM: Koncert P 0 0 

da Stokowskiego. 
20.50—PRAGA: Symlonla zu.su—rKAUAi aymiwaiB 0 p. .njICV1 

21.00-RZYM: „Okręt widmo ^ tl^^IIT 
21.00-WIEŻA EIFFLA: Konccf pr 
21.30-RADIO PARIS: „Hi^P°j ' Tblb' 

koncert symlonlczny. S*'' 

J 

http://zu.su


-mówienie Pani Marszałkowel 
l v Piłsudskie) 

% L d » n l u 2 5 b - m - ° 2 ° d / - 1 9 ' e l P a n l 

Bosi* ° W a A , e k s a n d r a PHsudska wy-
h t rtPrZ<łZ r a d l ° Przemówienie z okazji 
Kobi t

n ' a P r z ysposoblenia Wojskowego 
jL Przemówienie to transmitować 

Wszystkie rozgłośnie polskie. 

^ k o d n i c y — p l o t k a r z e 
% U i

 W a społeczeństwa łódzkiego w obliczu 
"ku, j f t k

m a r c o w y c h 1 kwietniowych bieżącego 
^ C Ł K L J F * 1 1 ' 6 * imponujący wynik subskrypcji 
'hi j 0 ° D r ony Przeciwlotnicze) są miarodaj-
****efio W * ' | e m wysokiego poczucia 1 godności 
^df" . m l a s t a » regionu łódzkiego. Fakt, że 
' Ł » » L B N 5 1 , 8 U m i c s i a c a > D C Z żadnych przygotowań 
^̂ ciwloT • s u b s k r y b o w a ł a Pożyczką Obrony 
">6wi s n i " e i za przeszło 30 milionów złotych 
ty to * 1 8 siebie, lymbardziej gdy poTÓwna-
ki<..[o * P o i y c 2 k ą N a r o d 0 w ł ) [yezką 

3 - , 
, •*! sumy co na P.O.P 

która w okresie 
przygotowań dała trzy 
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W Piotrkowie na przedmieściu Bu­
gaj, przy ulicy Słowackiego 148, wy­
darzyła się niezwykła, choć ostatnio 
nie odosobniona tragedia. 

Onegdajsza wichura zerwała drut 
antenowy, który zawisł na przebiegają­
cych obok domu przewodnikach wyso­
kiego napięcia. 

18-letnla Zenobia Królikiewicz, pa­
sąca bydło, schwyciła antenę, by ia 

przerzucić przez przewodnik. Nieszczę­
śliwa dziewczyna została rażona prą­
dem i padła trupem na miejscu. Nadbie­
gły 25-lętni brat denatki Hipolit, gdy 
uchwycił drut, również poniósł śmierć 
na miejscu. Jedynie 70-letnl Jan Króli­
kiewicz, ojciec obojga, ocalał od nie­
chybnej śmierci, odniósł Jednak dotkli­
we poparzenia. Porażonego odwieziono 
w stanie ciężkim do szpitala. Władze 
policyjne wdrożyły dochodzenie. (1) 

Wybory nowego DKR. P.P.S. 

Zabezpieczcie 
odzież 

/HOLOM 
» i...r....ij— . 

H i t ! 

m m i m U ! . * ; i m o m : i i m 

i. ;;; 

i 

ft 

y 

0 2 ^ i 
l , C l«6st* """Jtym i solidarnym Irontem spo-

b e z różnicy pochodzenia czy 
"""Mid • ' l e d n * k . lak wszędzie, elementy 
*fcr0«mel ° ^ ° n e - szkodliwe i wręcz wrogie akcji 
V i . . !' B r °nłą tych elementów Jest kłamstwo, 

odbyły się na dorocznej konferencji dn.20bm. 
W wyniku tajnego głosowania do Ł. 

O.K.R. PPS. wybrani zostali pp.: 
Andrzejak Edward, Baraniecki Anto­

nie alen •«cy Dr i
u

1
a v v W c ,< deletyzmu i Jątrzenie przy po-

•> je,, ° l k i - paszkwilu i t. p. Źródłem tej robo­
to V***6 z a w s z e obca agentura. 

>Ht | e * należy wszędzie i zawsze demasko-
^ i n y ^ b l d u r n e , wyłącznie w celach prowo. 
% p ' szerzone, wersje i plotki, mające na 
1 tolida

 W a i e n l e ducha płomiennego patriotyzmu 
' ' ^ P O U ' solowej postawy całego spoleczeń-

Wego wobec wszelkich poczynań wroga. 

Młodzież szkolna 
h a fclgacz . im. wlceprem. 

D a l s z Kwiatkowskiego 
ilMt L s | r 'a ofiar, składanych przez szkoły 
gzkola d n d u s z Obrony Morskiej: 
Mola £ 0 w " e c h n a Nr. 7 wpłaciła zł 55. 

zl[oła x>~-
5'zkoła p^echna Nr, 

« ?kola D 0 W S Z E C H N A Nr. 10 wpłaciła Z Ł . 14.40 
' 75. P O W S Z E C H N A Nr. 22 wpłaciła (ogółem) 

Ho|a A^szechna Nr. 27 wpłaciła Z Ł , 
S k o !a P o W s z e c h n a N r - 2 8 wpłaciła Z Ł . 28 

10. 

W sobotę, dnia 20 maja, w sali Domu 
Związków Zawodowych odbyła się do­
roczna Konferencja Okręgowa Łódzkiej 
Organizacji P.P.S., w której udział wzię­
li wybrani delegaci dzielnic, członkowie 
okręgowych władz partyjnych, członko­
wie samorządu z ramienia PPS., przed­
stawiciele wydziałów partyjnych i po­
szczególnych działów organizacyjnych. 

Sprawozdania: polityczne i organiza­
cyjne z działalości rocznej Łódzkiej Or­
ganizacji PPS. złożyli: Artur Szewczyk— 
prezes OKR-u i Henryk Wachowicz — 
sekretarz OKR-u. 
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*ko!a p ° W s z « h n a Nr. 69 wpłaciła zł. 3 

•̂ kolà P ^ s z e c n n a Nr. 42 wpłaciła zł. 50, 
:^kota pX^^echna Nr. 49'wpłaciła-zl. 30. 

k̂ola b?W s z e clina Nr. 64 wpłaciła zl. 30, 
ikoia ^ " e c h n a Nr. 49 wpłaciła­zł, 

fzkoia p 0 W s z e c h n a Nr. 111 wpłaciła zł. 30. 
3 o t a p 0 W s z e c h n a Nr. 114 wpłaciła zł. 40. 
|zkola p W s z e c h n a Nr. 123 wpłaciła zł. 20. 
Szkola p 0 W s z e c h n a Nr. 130 wpłaciła zł. 30. 
^kola p ° W s z e c h n a Nr. 131 wpłaciła zł. 55. 
**ko|a p 0 W s z e c h n a Nr. 135 wpłaciła zł. 18.50 
?ko|a p 0 W s zechna Nr­ 147 wpłaciła zł. 26.65 
3 o ł a p° w szechna Nr. 150 wpłaciła zł. 20. 

%*koł a p° W s z echna Nr. 159 wpłaciła zł. 28.40 
V ' 30. W s z e c h n a Prywatna „Jabne" wpla 

l20n a zium Męskie A. Zimowskiego wpłaciło 

Rothert wpłaciło— 

• Oli 4 4.io m 2 e ń s k i e H. Miklaszewskiej wpla 

c 

I 

Jf 

I 

,0 t 

skle A. Skrzypkowskiej wpla 

4 t e i l 0 w . - Szerz. Ośw. 1 W. T. wśród 

m Męskie I. Kacenelsona 

N a s z r e p o r t e r z a n o t o w a ł : 
W mieszkaniu własnym przy ulicy Francisz­

kańskiej Nr. 62 targnęła się na życie 27-letnia 
Anna Stasiak, wypijając całą buteleczkę jodyny. 
Desperatkę przewieziono w stanie groźnym do 

wpłaciło 

v ° P ¿ ' S I U m M « k i e im. Wł. Reymonta wpla­

Szkoła Przemysłowa Żeńska 
00. 

Z oTbWszechna w Rzgowie przekazała 
olanej « ; ' n a Migacz łódzki, uzyskaną z 
Ł*11 roSiS8 młodzież tej szkoły akademii 

h i S d oZ" ic.y Konstytucji 3 Maja. 
* C n ^ e 4 n T W a , u Grodzkiego LMK zwraca 
SuV c l>ciaV l e. z apelem do szkół, które zbiór 
V ? 1 likwM

me Przeprowadziły o przeprowa-
"aibl* T a c ] Ę zbiórki na śclcacz łódzki w 

ni, Benedyczak Stanisław, Boroń Adam, 
Frontczak Stanisław, Goliński Stanisław 
Grabski Antoni, Hartman Kazimierz, Do 
meradzki Henryk, Jurczak Wacław, 
Kaczmarek Władysław, Karbowiak Jan, 
Kieler Józef, Kruczkowski Bronisław, 
Malinowski Leon, Mikołajewski Kazi­
mierz, Moskiewicz Gustawa, Potkariski 
Józef, Skałecki Henryk, Skrzydlewski 
Ludwik, Sobczak Kazimierz, Stawiński 
Wincenty, Strzopa Stanisław, Szewczyk 
Artur, Szczepańczyk Władysław, Wa­
chowicz Henryk, Walczak Jan, Włodar­
czyk Nikodem, Zajdlowa Józefa i Zatke 
Wacław. 

Na zastępców członków OKR-u wy­
brano pp.: Grzegorzewskiego H,, Jędrzej 
czaka W., Jagielskiego R. f Kosińskiego 
W., Kędzierskiego W., Krawczyka W., 
Michaleckiego B., Rogalskiego S., Sza­
frańskiego K. i Zyberta J . 

Do Komisji Rewizyjnej weszli pp.: 
Duniak St., Krauze E., Berent M., Miko­
łajewski S. i Skarbek P., a do Sądu Par­
tyjnego pp.: Gertner K., Jatczak J . , Leks 
A., Kempner R., Bugajski E., Sobczyk W. 

'i Grzelak A. 

Bójka między Niemcami w Konstantynowie 
Policja zlikwidowała awanturę i pociągnęła 

do odpowiedzialności winnych 
Niemców z Reinholdem Szeferem na cze­
le wszczęła sprzeczkę z Workiertami i 
Alfonsem Gelertem. 

Sprzeczka przerodziła się szybko w 
bójkę, w wyniku której uczestnicy obu 
stron odnieśli lżejsze lub cięższe uszko­
dzenia cielesne. 

W czasie bójki w domu Worklerta I 
sąsiednich posesjach zostały wybite szy 
by w oknach. 

Na miejsce przybył silny oddział po­
licji, który opanował sytuację. 

Sprawcy zajść zostali pociągnięci do 
odpowiedzialności karnej. (1) 

! S Z P I T A L A Ùbezpieczalni 
rozpaczliwego k 
ustalono. 

Społecznej. Przyczyny 
roku młodej kobiety na razie nie 

* * 
Na ulicy. Rzgowskiej najechana została przez 

samochód 53­letnia Mirla Bence.r (Sieradzka 7), 
odnosząc obrażenia głowy i twarzy. Poszkodo­
waną przewieziono do szpitala. 

« i 
W czasie bójki ulicznej na ul. Srebrzyńskiej 

poraniony został nożami 34-letni Konstanty Ju­
szczak (Kasztelańska 39), odnosząc rany brzu­
cha. Rannego przewieziono do szpitala. 

m * 

W czasie naprawiania dachu przy ulicy Mo­
stowej Nr. 51 zamieszkały tamże 45-letni Michał 
Gorzkiewicz, spadł z wysokości i odniósł złama­
nie kilku żeber. 

,W dniu 21 maja, około godziny 11 wie­
czór doszło w Konstantynowie do awan­
tur pomiędzy tamtejszymi Niemcami. 
Zajście, dzięki interwencji władz zostało 
szybko opanowane. 

Pomiędzy grupami Niemców konstan­
tynowskich: pierwszej z Ottonem Wor-
kiertem, Janem Workiertem i Alfonsem 
Gelertem na czele i drugiej na czele z Ja­
nem Pastorem, Reinholdem Szferem, 
Oskarem Meltzerem, Karolem Ruprech-
tem i Oskarem Millerem — panowały już 
od dawna antagonizmy na tle ustosunko­
wania się do Rzeszy Niemieckiej. 

W niedzielę późnym wieczorem, grupa 

D obrazę Narodu Polskiego 
Dwie sprawy przed sądem łódzkim 

Na ulicy Trębackiej zasłabła nagle jakaś ko­
bieta. Przybyły na miejsce lekarz pogotowia 
Czerwonego Krzyża stwierdził, że 32-letnia Bro­
nisława Kudlisz (Kilińskiego 85) rozpoczynała 
poród. W karetce nastąpiło rozwiązanie, wobsc 
czego położnicę wraz z noworodkiem przewie­
ziono do domu. 

— Z warsztatu przy ulicy Rybnej Nr. 18 skra­
dziono na szkodę Jankla Krumchcica ogumione 
koła dorożki, wartości 400 zł. 

—Z mieszkania Altera Rozenfarba (Francisz­
kańska 30) skradiono bieliznę, zegaiek złoty i 
inne wartościowe przedmioty na sumę, zł. 1.000. 

— Z warsztatu ślusarskiego Alfonsa Kardy-
nasta (Wólczańska 218) nieznani sprawcy skra­
dli narzędzia, wartości 300 zł, 

' Pożar w fabryce 
Wczoraj, o godz. 18.30 wybuchł pożar 

w budynku fabrycznym przy ul, Pomor­
skiej 44, mieszczącym suszarnię firmy 
Gutgold. 

Na miejsce wyjechały 3 plutony, któ­
re po akcji, trwającej 5 kwadransy pożar 
ugasiły. • 

Ogień wynikł wskutek nadmiernej 
temperatury w suszarni i strawił przędzę 
Straty nie zostały jeszcze oszacowane. (1) 

H > ìbliS2: 
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- Klubu De 
Bilińskiego 49, między go 

, — U N C I U W U U U J I W A O N 

V „i 'Sf , 8 1 " Klubu Demokratycz 

°̂  Qïa dzieci 
trwa cały rok 

Na wokandzie sądu grodzkiego zna­
lazła się w dniu wczorajszym sprawa 
0 uwłaczenie Armii Polskiej. 

Na ławie oskarżonych znalazła się 
Marta Sickel, zamieszkała przy ulicy 
Rzgowskiej 19. 

Rzecz działa się w dniu 10 kwietnia, 
w pralni domu przy ul. Rzgowskiej 19, 
gdzie pomiędzy sąsiadkami zawiązała 
się dysputa polityczna. 

Gdy jedna z sąsiadek oświadczyła, że 
Wojsko Polskie powstrzyma najeźdźcę 
1 każdy, kto na Polskę ruszy, połamie so­
bie na niej zęby — Stickelowa wyraziła 
się o Armii Polskiej w sposób nie nadają-
jacy się do opublikowania. 

Sąd grodzki po stwierdzeniu, iż oko­
liczności zawarte w skardze znajdą po­
twierdzenie w przewodzie sądowym, po 
naradzie, uznał się za niekompetentnego 
i postanowił sprawę przekazać do rozpa­
trzenia przez sąd okręgowy. 

** * 
Przed sądem okręgowym w sprawie 

o obrazę Narodu Polskiego odpowiadał i 
19-Ietni Karol Mitman. Wyrostek ten, roz 1 

w wożący mleko, we wsi Rydułtowice 
rozmowie z wieśniakami wyraził się: 
„Kto by się tam bił za waszą Polskę",, 
przyczym dodał epitet wysoce uwłacza­
jący. 

Sąd skazał Mltmana na 6 miesięcy 
więzienia. (1) 

DZIŚ 
POWÔRZENIE 
PREMIERYI 

KINO 

C A S I N O 
Pocz. 12, 2, 4, 6, 8, 10 

KONCERT GRY AKTORSKIE! 
JOAN CRAWFORD 

MARGARET SULLAVAN 
ROBERT JOUNG 
M E L V Y N D O U G L A S 

w pięknym filmie miłosnym p. t 

C h w i l a p o k u s y 

™ * r ' 8 5 g r . 

Dziś o g 
2 
Ceny 

Z ŁÓDZKIEJ RODZINY POLICYJNEJ . 
Wczoraj odbyło się w Łodzi walne 

roczne zebranie Łódzkiej Rodźmy Poli­
cyjnej. Na zebranie to przybyła z War­
szawy żona głównego komendanta P. P. 
p. gen. Kordian-Zamorska, która jest prze 
wodniczącą zarządu naczelnego Rodziny 
Policyjnej. 

Po zakończeniu zebrania, na którym 
omówiono szereg aktualnych zagadnień, 
p. komendańtowa powróciła do War­
szawy. 

NOWE MATURZYSTKI. 
W prywatnym Liceum Żeńskim Tow. Szkól 

Żydowskich w Łodzi odbył się egzamin dojrza­
łości pod przewodnictwem dyr. Michała Brand-
stattera w dniach 19, 22 1 23 maja. Świadectwa 
dojrzałości otrzymały: Badower Estera, Ber Mi­
na, Berlińska Felicja, Berman Estera, Blum Tau-
ba, Blusztajn Ela, Chabańska Miriam, Fajwlo-
wicz Estera, Falkę Estera, Kalmanson Hala, Kar­
po wsk a Rut, Kawenoki Fryderyka, Kniker Doro­
ta, Kozówna Luba, Lewi Rozalia, Margolis Róża, 
Markusleld Estera, Samaj Halina, Szajniak Pau­
lina. 

D y i u r u o p i e k 
Nocy dzisiejszej dyżurują następujące apteki: 

S. Kon i S-ka (Plac Kościelny 8), A. Charcmza 
(Pomorska 12), W. Wagner i S-ka (Piotrkowska 
Nr. 67), J . Zajączkiewicz 1 S-ka (Plac Boernera) 
Z. Gorczycki (Przejazd 59), M. Epsztajn (Piotr­
kowska 225), Z. Szymański (Przędzalniana V:), 
E. Szlindenbuch (Srebrzyńska 68). 
» • • » • • • • • • » • • • » • » • • • • • » • • » • • • • • » 

Nieście pomoc 
najbiedniejszym 

Trzy osoby porażone prądem 
Dwie osoby poniosły śmierć, trzecią 

odwieziono do szpitala 
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Enspodarka światowa 
w oswietietóu Banku Wypłat 

Międzynarodowych . 
Opublikowane obecnie sprawozdanie 

Banku Wypłat Międzynarodowych przy­
nosi ciekawe uwagi o sytuacji ekono­
micznej świata. 

Najbardziej charakterystycznym zna­
mieniem tej sytuacji jest osiąganie przez 
jeden kraj po drugim maximum możliwe­
go zatrudnienia przemysłów. W ten spo­
sób państwa pozbywają się najważniej­
szego kłopotu, który ciążył na nich przez 
długi szereg lat — bezrobocia. Natomiast 
zjawiają się inne, nowe kłopoty. 

Ody się pracuje u szczytu potencjonal-
nej zdolności produkcyjnej — przychodzi 
zawsze trudność w postaci drożejących 
kosztów produkcji. Ponieważ z drugiej 
strony, ze względów zarówno.gospodar 
czycli jak socjalnych', państwa dążą do 
utrzymania cen produktu przemysłowe 
go w stanic równowagi — kolizja „kosz­
ty—ceny" staje się doniosłym problema 
tern. Wśród współczynników kosztu wy­
twarzania podstawowe sa: koszt surow 
ca, koszt robocizny i koszt kapitału. Za­
leżnie od tego jak wygląda sytuacja da­
nego gospodarstwa w każdym z tych 
kierunków — położenie danego kraju jest 
więc łatwiejsze lub trudniejsze. Dodajmy 
tu, że we wszystkich tych kierunkach do 
kuczliwość nowych trudności jest wy-
rażnio wyższa w-grupie państw totalitar­
nych, aniżeli ich przeciwników. Niemcy 
i Italia prędzej od swych przeciwników 
doszły do wyczerpania rezerw siły ro­
boczej. Są wobec szczupłości rezerw 
dewizowych a poczęści i bojkotu w bez 
poroVnania'triidnieJszyin położeniu jeżeli 
chodzi o zaopatrzenie surowcowe. Pra­
cują drogim kapitałem. Słusznie zwraca 

" uwagę raport Danku Wypłat Międzyna­
rodowych, że im dłużej pracuję się u 
szczytu zdolności produkcyjnej i w miarę 
jar?*ż*atóż£m''coraz większą część pro­
dukcji stanowi wytwórczość niegospo-
da.rcza — sprzęt zbrojeniowy etc. — cena 
kapitału drożeje. Jest to zrozumiałe gdyż 
przy takim zużyciu kapitał nie powiększa 
się, a — kurczy. 

Z jakiego źródła pokrywać mogą te 
kraje stosunkowo wyższy, i — coraz 
wyższy — koszt takiego wytwarzania. 
Zdaniem raportu — tylko kosztem obni­
żania stopy życiowej ludności. I tu do­
dajmy, grupa osi jest w znacznie-gorszym 
położeniu,-bo wczesnej od swych prze­
ciwników sięgnęła do tej rezerwy — du­
żo wcześniej mianowicie od innych, na 
parę ładnych lat wcześniej, rozpoczęła 
stopniowe obcinanie „bochenka chleba" 
swojej ludności. 

W tedach, które rozwijamy, idąc śla­
dem myśli raportu Banku — nie ma nic 
rewelacyjnego. To prawda. Ale sformu­
łowanie ich, wskazujące na nieuchronne 
zaostrzanie się (powiedzielibyśmy mo­
że — w postępie' geometrycznym) trud-
noścj gospodarczych i socjalnych, w 
miarę osiągania, a tymbardziej przekra­
czania potencjalnych zdolności wytwór­
czych zasługuje na uwagę. 

Trafność takiego sformułowania 
można właściwie sprawdzać już na pod­
stawie, ostatnich sprawozdań gospodar­
czych nadchodzących z Niemiec i Italii 
(nie jest pozbawiony pewnej pikanterii 
fakt, że ongiś, kierownicy gospodarstw 
obu tych państw, pp. Schacht i Benedu 
ce, ustąpili z rady Danku w ciągu roku 
38-gp. nie mogli więc „żyrować" ra­
portu). 

Jagną plamą w raporcie Danku są 
cyfry handlu międzynarodowego. Mimo 
wszystkie przeszkody handel między 
narodowy pobił w roku 3R-vm wszyst­
kie rekordy z przed wielkiej wojny 

A na jasnej. pU;mie — znowu cień. 
Ciągle trwa zjawisko rozterki miedzy 
ruchem kapitału i towaru. kapitału 
nie wyrrtwnvwjn, »lo „t????e!". biegu to 
waru. Oba' biegi rjle pokrYwąlą się, ; 
ida w 'ednvm kierunku1: Tvle się pisze 
o wieli-'i» oini-w.-io n- r?n«n 38-'gn rnku 

•żywienie działalności eksportowej przemy-
z poważnymi możliwościami 
wymi dla naszego włókiennictwa, które 
to możliwości już w najbliższym czasie 
mogą być zrealizowane. 

Obiektywne czynniki spowodowały 
obecny ożywiony ruch eksportowy, któ­
ry, jak narazie, ogranicza się do pertrak-
tacyj, konferencyj, wysyłania kolekcyj, 
wyjazdów zagranicę przedstawicieli firm 
oraz przyjazdu zagranicznych importe-
tów. Zdaniem sfer zainteresowanych, 
ruch ten ma charakter zdrowy i konkret­
ny.—Na ożywienie eksportowe włókien­
nictwa składa się szereg momentów, z 
których najważniejszym jest izolacja go-

Obecna wyjątkowa koniunktura nie została jeszcze wykorzy^ 
port powyższy zmniejsza si^ ^ ^erfj 

łódzkiego. 
Koła włókiennicze m. Łodzi liczą się, spodąrcza Niemiec i 

eksporto-

stosun-
przez 

likwidacja 
ków gospodarczych z Niemcami 
państwa, które strukturalnie są nasta­
wione na import. Wewnętrzne restryk­
cje importowe, uzależniające import su­
rowców od wykazywania się odpowied­
nim eksportem, wywarły też swój wpływ 
w kierunku wzmożenia działalności eks­
portowej. 

Jalk wiadomo, eksport włókienniczy 
kraju protektoratu był w latach ubie­
głych bardzo intensywny i to na wszyst­
kich poważniejszych rynkach, jak Stany 
Zjednoczone Ameryki Północnej, Anglia, 
Holandia, Bałkany i t. d. 

Obecnie, od chwili protektoratu eks-

Warunki korzystania z ulg podatkowych 
Miinsterstwo Skarbu otrzymało me­

moriał, złożony przez izby przemysło­
wo-handlowe, w którym zawarte zosta­
ły uwagi zainteresowanego świata go­
spodarczego w sprawie zasad na jakich 
krajowe przedsiębiorstwa -eksportowe 
korzystać winny z niektórych ulg, a 
głównie ze zwolnienia od podatku ubro 
towego. 

Jak wiadomo, w rb. wprowadzona 
została ustawa, rozszerzająca dotych­
czasowe ulgi o podatku obrotowym dla 
niektórych przedsiębiorstw eksporto­
wych, zwalniająca od tego podatku nie 
tylko bezpośrednią sprzedaż eksporto­
wą, dokonaną na rachunek własny, ale 
również i eksport pośredni t. j . sprzedaż 
krajowym przedsiębiorstwom eksporto­
wym. 

Ministerstwo Skarbu w najbliższym 
czasie w drodze oddzielnego Mżporzią-, 
dzeuia określi charakter i wymogi,- sta-

cksportowych, pod katem ich kwalifi­
kacji fachowych, solidności kupieckiej 
i stopnia rozbudowanych stosunków i 
zagranicą. 

Warunkiem korzystania przez przed 
slębiorstwa eksportowo ze zwolnienia 
od podatku dochodowego ma być wcią­
gnięcie danego przedsiębiorstwa przez 
Państwowy Instytut Eksportowy, na 
specjalną listę eksporterów. 

Dla kwalifikowania wniosków w 
sprawie przedsiębiorstwa na listę eks 
porterów lub w sprawie skreślenia, upo 
ważnione mogą być Izby przemysłowo-
handlowe 1 władze skarbowe. 

Wykreślenie, równoznaczne z pozba 
wieniem prawa do ulg nastąpić może z 
chwilą utraty przez przedsiębiorstwo 
cech, związanych z pojęciem przedsię­
biorstwa eksportowego, względnie w 

'Wypadkach1 prawomocnego skazania na 
llpodstawie 'przepisów, dekretu Prezy 

dzień. I tak sfery gospodarcze w • - ^ 
ce kategorycznie wypowiedział s * fiy; 
ciwko jakiemukolwiek przywozo* j 
kułów włókienniczych z tych f^Lytf' 
popierają jednocześnie bardzo FF0R 
nie każdą próbę zorganizowani* 
tu włókienniczego z innych kraJ0^' (yct 

ikiennictwa ł ó d z k i e j ^ 

dal'1 

warunkach istnieją bardzo po^r^O; 
żliwości eksportu do Stanów Z) e 0 juiJl 
nych Ameryki Północnej, co * ,oi 
mierze jest już obecnie wykorzV5 

przez łódzkie sfery gospodarcze. \t. 
Wielkę wagę przywiązują 

ry gospodarcze również do ozv ̂ f 

stosunków polsko-sowieckich. *\ ^ 
nym stopniu można na tym odcin" 
zać już na konkretne rezultaty' y I 

A więc przemysł sztrajchgarfl (f|y 
Łodzi, ma zapewniony zbyt swoifi• $ 
kułów na rynku sowieckim w" 8 R 

zawartego niedawno porozumie"1 ^ p f r 
Dowiadujemy się jednocześnie ^ j 

traktacjach przemysłowców \° 
czynnikami, reprezentującymi 1 „nie­
gospodarcze Sowietów odnośnie 
rżenia eksportu włókienniczej , f l p 

Jeżeli chodzi o eksport łódzW 
giii i do innych krajów zachodni . 
pejskich, to tutaj eksporterzy i 8 ( J 
otrzymać rygorystyczne *»»""Tzi o :', 
miarodajnych czynników, 
ażeby nie powtórzyły się V,^Ł0{CA'" 
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chęcenia zagranicznych OAU-"\SCT PU 
naszych wyrobów. Miało to T 'dct^.. 

rynku hoie ( i i ł cj 

włane przedsiębiorstwom eksportowym,! denta R. P. o ochronie niektórych inte 
któro będą mogły korzystać z ulg podat1 resów państwa, w wyniku działania 
kowych. Rozporządzenie ministra skar- szkodliwego dla opinni polskiego eks-
bu przeprowadzi pewną selekcję firm portu. 

Prace nad podniesieniem jakość 
i § B r o « i u l < c j i w e ł n u R * i * o f 4 » w e # 

jakości wełn krajowych i opracowuje 
wnioski dotyczące przydatności tego 
surowca krajowego dla celów przemy­
słowych, jak również przeprowadza 
analizy wełny krajowej. 

Zebranie rozpatrzyło dotychczasowe 
wyniki pracy na polu podniesienia jako­
ści wełny krajowej i ustaliło wytyczne 
dla dalszej działalności, która w oparciu 
o aktualny stan hodowli owiec w kraju, 
dążyć ma do usprawnienia obrotu weł­
ną i do lepszego przystosowania wełny 
krajowej dla przerobu w naszym prze­
myśle włókienniczym, (pat). 

Udział f irm polskich na Targach 
w Smyrnie . — Polska buduje własny pawilon 

Jak się dowiadujemy, postanowili raz pierwszy i wybuduje w tym celu 
Państwowy Instytut Eksportowy zor­
ganizować udział firm polskich na Mię-' 
dzynarodowych Targach w Smyrnie, 
mających się odbyć w czasie od 20-go 
sierpnia do 20 września r. b. 

W omawianych targach bierze coro­
cznie udział kilkadziesiąt państw, co do­
wodzi jak dużą wagę przywiązują za­
graniczni eksporterzy do tej imprezy w 
opracowywaniu rynku tureckiego. W 
targach tych Polska weźmie udział po 

Celem skoordynowania działalności 
na polu popierania krajowej produkcji 
wejny, oraz dla nawiązania współpracy 
pomiędzy zainteresowanymi organiza­
cjami gospodarczymi, w dn. 19 b. m. w 
Polskim Instytucie Welnoznawczym od 

i było się zebranie kuratorium instytutu, 
I w skład którego wchodzą przedstawi­

ciele poszczególnych izb rolniczych, 
nauki, związku hodowców owiec, oraz 
reprezentanci przemysłu włókienni­
czego. 

Polski Instytut Wełnoznawczy pro­
wadzi prace związane z zagadnieniem 

de wszystkim na rynKU 0jjn 
dokąd eksporterzy łódzcy w i f i 
sie wysyłali kolekcje z ubrani j c f ^ 

Sfery gospodarcze Angl" 
ostatnio w poważnym stopniu łyl^0,^ 
import włókienniczy z Polski ,n j^nC 
samej Anglii, ale i dla kolonii i ^ f f l 
angielskich, o ile rzecz i» ,nJj lSport'J|| 
jakość towarów przez nas , 0,v''a 

nych, jak i ich ceny, b ^ f^jch- Ś 
wymogom importerów a"* 1

 0 du c e V 
Wewnętrzny nacisk na P' $I 

w kierunku rozwijania e k s p 0 , n e i 
dla powyższego zagadnienia J ^ 
czenie, jak to wskazuje inicj 
ducentów jedwabniczych. , , iedo 

Wykorzystanie o d p o w i e - prJ}. 
mentu dla rozwijania eksp . \ n' 
łódzki przemysł włókienniczy, 
zem chwili 

1 

Praktyka uczy, że raz naw * 
l'I takty eksportowe, 

wywozem dobrych 
artykułów włókienniczych ^¿¿6$ JA 
na długie lata pozycję £° SP ^ 
szego przemysłu na rynka c n 

nych. 

O b l i g a c j e P 
Jako kaucje są 

Ministerstwo Sprawiedli^Jó*' ' ' 
dało okólnik do wszystkich S'11 

rzędów prokuratorskich / wig 
zyjmowania obligacyj P ° ż y ^ ' f i c K ' 

złota do Stńnó\V 
pitału za ocean. Ale drugie tyle złota 

otrzymały Stany na wyrównanie nad­
wyżki swojej w wymianie towaru! Po­
cieszmy się może tylko, że ta góra 
złota rośnie w kraju, który na wypadek 
konfliktu zbrojnego poprze, jeżeli nie 
inaczej, to w każdym razie materialnie 
blok przeciw-osiowy; „góra" ta ma więc 
w tej chwili swoja Ważną rolę w stra­
tegii politycznej świata. 

Dr. A. Z. 

własny pawilon 
Z Turcją posiadamy urnowe liandlo 

wą z klauzulą największego uprzywile 
jowania, obrót zaś towarowy ujęty Jest 
w ramy clearingu. Eksponaty wystawio 
ne na tych targach będą mogły być 
sprzedane bądź w wolnych dewizach, 
bądź w clearingu, z tym, że upłynnienie 
należności nastąpi w trybie przyśpie­
szonym. 

Diorąc pod uwagę fakt, że importe­
rzy tureccy wycofują się powoli od za­
kupów na rynku niemieckim i wykazują 
większe zainteresowanie rynkiem pol­
skim, jak najliczniejszy udział firm pol­
skich w targach smyrneńskich i zazna 
jomicnie importerów tureckich z jaknaj 

nn Przeciwlotniczej przy 
cyj w sprawach karnych. 

Obligacje POP zaliczał 
czet kaucyj według wartom ^ / • 
przez urzędy skarbowe. " ^ „ c J - , / 
każde 100 zł. wartości norriij1;1 »ye|i ̂  

Do czasu wydania oryg'"* wiAJ 
ligacyj pożyczki u w z g l ę d n ' 0 ^ 1 ' ^ 
świadczenia subskrypcyjne joK" 
odpowiednimi adnotacjami 0 

wpłat. (wt) ^|| 

Anglia zakupuje *L,j5 
Międzynarodowy Kartel S^,^ 

dnoczący — jak wiadon 
kontynentalnych producen 
stali, otrzymał z W 

jak wiado.no -r « 
— d u c e n t e ,¿ dU 

}•• 'i i i i v j M v. I I i I IJ W I t V I KJ W *É ui i\i .< t; ( • . liti, w»i*Jii>Mi « » • t «g '̂ ÀV A' 
szerszym wachlarzem naszych towa- z kolei poważne zamówień Ą 
..JL... , . . . . . . 1 I.. I 1 AN i. _Xł .,1.«lrłmV. '...II 1'. 
rów jest ze wszech 
formacji w sprawie 

miar wskazane. In-
wspomnianych tar 

gów udziela Państwowy Instytut Eks­
portowy. 

140 tys. ton półprodukty- •],«' .) 
nastąpiła w ramach specjn"1". (pi* 
lejowanych kontyngentów* 

http://wiado.no


„REPUBLIKA" Nr. 143. Czwartek, 25 maja 1939 r. 11 

Giełd a pieniężna 
Warszawa, 24 maja. 

1̂ 1. Cdi* , - 9 0 9 2 - 9 ° '48, Berlin 213.07 -
i ^ S , , 1 0 0 ' 2 5 ~ 9 9 ' 7 5 ' H ° l a n d i a 2 8 6 ' 2 5 ~ 
''."'Uad K o Penhaga 111,25 _ 111.53 — 
ii / ł - 5 T r > 2 4 ' 8 9 ~ 2 4 , 9 6 - 2 4 ' 8 2 ' N o w y J o r k 

" - S i ' 8 , ~ 5 - 2 9 - 7 / 8 . Nowy Jork.kabel 
J. - 124 te7/8 ~ 5-30.3/8, Oslo 125.20 -| 
3o|u , 7 ' p aryż 14.10 —'14.14 _ 14.06 
¡1» -120?« ~ 1 2 8 8 2 - 1 2 8 , 1 8 ' Z u r y c h 

Hel.{. ~ 1 1 9 ' O , Włochy 27,98 - 28.05, 
h ^ c f t U ­ 0 4 ­ 10.98. 
^ 87,00 P o l s k i 1 1 0 0 0 , C u k i e r 3 4 7 5 

Ł! '6,00 s 7* 8 8 ' ° ° ' Modrzejów 19.00, Ostro­
% 50.00 't. , a r a c h o w i c e 53.00 — 52.50, Zyrar­
. ' A P i ^ Y ^ M h 59,00. 
550' In R 0 C E N T O W E : Poi, Wewnętrz 

t y e y i n » I-ej emisji 79,00 —serie 

A ""li, D^'1 8 0 , 0 0 8 e r ł e 8 3 - ° ° ' K o n w e r s y j n a 
^ 60=0 6 w k a nie. not., Konsolidacyjna 
rHt, V 5 S ^ 1 - , e t k ł > dr. 4 1 pół proc. Ziem-
b *' Pól ° ~ 5 6 ' 0 0 55-50 — 55,75 trzy ost 

% , U r « P 6 5 C ' W a r s z a w y 6 4 5 0 ' 5 P r o c ' W a r ' 
- 62 25 '6^' 5 P r o c ' Warszawy 

odci u p 0 2 a l i i eidowych; 3 proc. renta 
C "dcinu. 1 p o 5-000 zł. 1 1.000 zł. _ 48.00-

Po 500 zł. _ 53.00, odcinki po 100| 

1933 

73'5-75,00, Rudzki 11.00, Firley 12.00,' 
C^kltj Ł . • • • 
u ' * Y I » ¡ U ' ? • rynku papierów trwa. W n 

0 7 » V e utknęła ona pożyczki 
V , 5 5 U N I ' . W niniejszym stopniu akcje, 
' I L > > w ' r 8 P B di* wczoraj Pożyczka In. 
ISO y s lau." 0 emisjach. L i s t y z a s t a w -
i , p u a k l ć J ' Warszewskie z 1933 r. spadły ia n«l6w w a r " a w s K i e z 1933 r. spani 

U ^ i u ? * c i a * u Jednejo dnia przy dużyi 
"«ìli ; , u \ £ ? , k w P o l « W c g o utrzymały się p< 

\l 2 5 Du«u . i
o g r a n l c 2 0 nyni zakupie. Cukier 

tó*'Mracił W y r - Z metalurgicznych! Stara 
»ci.'Ostrou-50 Paktów, Modrzeiów — 25 

Hd i.5 0 I>unwec — 1 0 0 punktów. Haberbusch 
lu8leifn w ' notowany po kursie 59. Je»t 

*° «*asu kurs rekordowo niski, 

^St * e * 4 L s ? l E U > Y ŁÓDZKIEJ. 
X > » n o . f^ z r r a "braniu fiiełdc 
W ^ i n » I.'„i o l a r o w k a 39.25 _ 39,00, Poż. In-

T 

tebraniu giełdowym w Ło. 

Bilans Banku Polskiego ] 
za drugi) dekadę maja 

W drugiej dekadzie maja t, b. zapas złota 
w Banku Polskim powiększył się o 33 tys. do 
443,4 miln. zł,; stan pieniędzy zagranicznych i 
dewiz dewiz zmniejszył się o 1,3 miln do 12,3 
miln. złotych. 

Portfel weksli, warrantów, czeków i kupo­
nów wzrósł o 1,5 miln. do 5.37, 8 miln. do 103,4 
miln, zł. Portfel biletów skarbowych spadł o 13,9 
miln. do 90,8 miln. zl. 

Zapas polskich monet srebrnych 1 bilonu 
zwiększył się, o 4,4 miln. do 58,1 miln, eł. 

Pozycja „inne aktywa" zmniejszyła się o 1,1 
miln. do-194,3 miln. zł., pozycja zaś „inno pasywa" 
uległa wzrostowi o 2,6 miln. do 149,5 miln. zł. 

Rachunki żyTowe i Inne natychmiast płatne 
zobowiązania Banku obniżyły się o 15,2 miln. do 
145,4 miln. zł. Bilety bankowe w obiegu spadły 
o 17,4 miln. do 1.775,9 miln, zł. Stopa dyskonto­
wa 4 i pół proc, stopa od pożyczek zabezpieczo­
nych zastawami 5 i pół proc. (Ie.) 

Przywóz z Portugalii 
Od dnia 1 stycznia 1939 roku urucho­

miono kontyngenty importowe dla Por­
tugalii na okres roczny, z podziałem na 
okresy 3-miesięczne (z wyjątkiem arty­
kułów sezonowych) w dotychczasowej 
wysokości, t. zn. z r. 1938. Kontyngenty ( 

pierwszego kwartału zostaną podzielo-1 
ne w dwtfch ratach w drugim i trzecim 
śwartale. (pp) 

Wzrost obiegu pieniężnego 
Według danych G.U.S., ogólny obieg 

pieniężny w Polsce na dzień 30 kwietnia 
b. r. osiągnął 2.272 miln. złotych, wobec 
1.578,6 miln. zl. przed rokiem t. j . 30-go 
kwietnia 1938. Wzrost obiegu wynosi 
przeto 693,4 miln. zł. 

Obieg biletów bankowych wzrósł z 
1.141 miln. do 1.807,8 miln zl.. a Mionu 
z 437,6 do 464,2 miln. zł., w tym srebrne­
go z 355,3 do 372,9 miln., a innego z 82,3 
do 91,3 miln. zł. (pp) 

-OU.75 V 6 m i s i i 8 0 0 0 — 7 9 ' 7 5 ' n - e j emisji 
'•Odi 60 śn° n , olidacyjna.61.50 — 61.35, We-

T*nd'^ R 6 0 ' 3 5 I Bank Polski 111.00 -
a e n e j a utrzymana. 

kasza 
ZBOŻOWEJ W ŁODZI. 

% s 40.ooP r i e.m i a łowy 18.75 _ 19.25, „ raepaU J*J 41.00, kasza jęczmienna 31.50— 
kT- 50.00 R m y 5 5 0 0 — S 8 - 0 0 ' rzepak jary 
0°«61 n a ' t

K e «ta notowoń bez zmiany. Ton-
< S o b c i n a . 

wcze walorów 
Warszawa, 24 maja. 

i v&amla f t 
z a k a ż d y s t a r y a p a r a ł " K o d a k " 

b e z w z g l ę d u n a m o d e l 
o t r z y m a ć m o ż e s z n a j n o w s z y 

n o w o c z e s n y a p a r a ł 

B a i i t a m / . « 
w c e n i e z ł . 3 3 . — 

przy zamianie zł. 
I n f o r m a c j e w f o t o s k ł a d a c h * 
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Kodak Sp. z o. o. — Warszawa, plac Napoleona 6 

Oddział w Łodzi, Piotrkowska 121 

Kto nie może być szoferem 
Kandydaci na kierowców będą badani przez lekarza 

, fi 

fi 

'•fi 

Wczo-
ra| 

Przed 
mles. 

Przed 
rolden 

80.— 83.— 80.75 

60.50 61.50 65— 

67— 70.25 

39— 41.25 41.50 

55.75 59.25 64.50 

64.— 67.50 73— 

60.25 64.63 

110.— 115— 120— 

88,— 91— 74.75 

w 63— 54— 
* d a u ^ A N i A BAWEŁNY 

V W J O L Ł T G 0 M A I A 1 9 3 9 R 0 K U ' 
'•H ', "iernif* L o c o 9.74, czerwiec 9.04 

'istoDs5 , 7 , 9 9 ' wrzesień 8 04, paździer-
„ 7.84, grudzień 7.75, styczeń' 
m a r zec 7.68, kwiecień 7.67, maj 

K % 7.6 

•N: Loco 9.41, lipiec 8.76, paź 

^.''W^OOL, i*' 7 ' 7 5 - 7 7 ' l l P i e e 

W 4,79 L o c ° 5,60, maj 5 
V 4.41 ^9, L . l e r p i e ö 4-64, wrzesi 

' W ' lut.. ' ! l 0 Pad 4.41 ńr»A 1 i I 

styczeń 7.76—7.78, 
c 7.74—76. 

07, czerwiec 
wrzesień 4.53, paź-

"opad 4.41, grudzień 4,41, s ty 
'^¿.1, marzec 4.42, kwiecień 4.45 

l' Loco A « „ 
liMr 6.62 V 6 : 5 2 ' "Piec 6,62, wrzesień 6.62,| 

$ ' 8 t o p a d 6-65„ styczeń 6,69, ma 

^ ^ . L ? ! ' ' * 0 . , nrd shrdlu emfw hrdl 

Dział oflclalny ŁOZPN 

Warszawa, 24 maja 
(PAT) Ministerstwo Opieki Społecz­

nej udzieliło urzędom wojewódzkim 
wskazówek w sprawie badań lekarskich 
kandydatów na kierowców pojazdów me 
chanicznych. 

Wszyscy kandydaci na zawodowych 
kierowców muszą być zbadani przez le­
karza urzędowego, t. ]. lekarza powiato­
wego czy Innego lekarza administracji 
rządowej. Lekarze ci przyjmować będą 
poza godzinami urzędowymi, pobierając 
opłaty według obowiązującego cennika 
lekarskiego Badania będą skrupulatne 1 w 
razie potrzeby kandydat kierowany bę­
dzie do lekarza specjalisty. 

Lekarze sprawdzać będą również umie 
iętność udzielania pierwszej pomocy w 
nagłych wypadkach. Muszą to wziąć pod 
uwagę wszystkie szkoły dla kierowców I płuc. żołądka i td 
przy układaniu programu nauki. I 

B. naczelnik stacji w Andrzejowie 

Kandydaci na kierowców niezawodo 
wych nie podlegają badaniom lekarskim, 
muszą jednak w podaniu o prawo jazdy 
złożyć oświadczenie, co do stanu swego 
zdrowia. 

W czasie egzaminu na prawo jazdy 
zwracać się będzie baczną uwagę na 
ogólna sprawność fizyczną i w razie ja­
kiejkolwiek wątpliwości kandydaci będa 
kierowani do badania lekarskiego. 

Dziennik Urzędowy Ministerstwa Opie 
ki Społecznej Nr. 10 z maja rb. podaje 
listę stanów chorobowych, które dyskwa 
liflkuia kandydata na kierowcę. Wymie­
niono tam przede wszystkim wady 
wzroku, słuchu, systemu nerwowego, 
różne kalectwa fizyczne, zwłaszcza rąk 
i nóg, a również cięższe choroby serca, 

«i'" 5 ' 6 2 7 t ? : 8 6 ' m a i 5-65 
w t ° P a d 5.61, 

wrzesień 5.66,1 
styczeń 5.61, ma-l 

BaT l j ,34, lipiec 9.95, październiki 
, ^ i ? A Ä A « t y j * . a 8.81. 
Y<iit,;22. R I A - Sakellarldisi Lipisc 1 

V ^ f e 11.73, 

s k a z a n y n a 1 r o k w i ę z i e n i a 
Przed sądem okręgowym odpowiadał 

wczoraj naczelnik stacji w Andrzejowie, 
Edmund Michalak, oskarżony o naduźy* 
cia. — We wrześniu r. ub. kontrola kasy 
na stacji kol. w Andrzejowie ujawniła 
brak 333 złotych, które wpłynęły za li­
sty przewozowe. Michalak tłumaczył się 
wówczas, że sumę tę skredytował firmie. 

14 października r. ub. kontrola doko­
nana ponownie, wykazała brak 340 zło­
tych. Wszczęte dochodzenie ustaliło po­
nadto, że Michalak pobierał na własny 
rachunek opłaty za wcześniejsze wyła­
dowanie towarów. 

Oskarżony do winy się nie przyznał, 
twierdząc, że brak pieniędzy nastąpił w 
okresie, gdy dyżurował jego Zastępca, 
zaś opłaty za wcześniejszy wyładunek 
przekazywał na FON, 

Sąd skazał Michalaka na rok więzie-

U 1 1 ' 0 ! 
listopad 11.81, styczeń! 

SUDOR" 
, 7 j ' «T,Mr)viec 9 ° 5 . sierpień 9.75, paź-

" \ "odzień 9.75, luty 9.80, kwiecieńj 
» I 6 F 

c m fw6 rnm6 cmfwyće cmfwywl 

' r o d a i 

P O T i W O 

ma Z z a w i e s z e n i e m 
praw na 2 lata. (1) 

z a w i e s z e n i e m 
na 2 lata i utratę 

Kronika szachowa 
ZAKOŃCZENIE DRUŻYNOWYCH MIS­

TRZOSTW KL. B. 
W ubiegłym tygodniu zakończyły siu rów­

nocześnie w obydwu grupach drużynowe mis­
trzostwa klasy B, zorganizowane przez Łódzki 
Okręgowy Związek Szachowy. W ostatnie] run 
dzle turnieju uzyskano następulące wynikł. 

Ł.K.Sz. II — P r a c Ubezpleczalnl 4:2, Po-
stw — Tramwajarze 81/*—2i/,. Sportjon—Orlę 
9Vi:3»/ł Wlma U — Niclarnla 3V. :2»/* MKS II 
— TUR 0:0 (valcover), Jutrznia H — Banków-
cy 4 : 2 . 

Końcowa tabela rozgrywek brzmi: grupa I: 
ŁKSz II — 2 2 p„ 8 zwyc, P r a c Ubezpleczalnl, 
Postęp — no 17ł/i p., Tramwajarze — 16'ń p., 
Sportjon — 9 p„ Orlę — 8 P ; Grupa II. Jutrz­
nia II — 2 4 p , 5 zwyc , KMS U — 21 p., Wl­
ma II — 15Vi p., Bankowcy — 15 p-, Nlclamln 
— 10 p., Tur — 4ł/i p„ Do klasy A wchodzą: 
Bankowcy, Postęp i Prac. Ubezpleczalnl. ' 

HOLANDIA — BELGIA 13'/i:6'/». 
Dwudniowy mecz międzynarodowy rozegra­

ny w Brukseli między reprezentacjami Belgii I 
Holandii zakończył się wysokocylrowym zwyclo. 
stwem Holendrów w stosunku 13'/;:()'/:. Wyniki 
czołowych zawodników były nasteouiacc dr. 
Euwe (H.) — 0'Kelly (B) lT/riO'/*. Landau 
(H.) — Sultanbe]ev (B.) O1/*:!1/*, Dunkulblutii 
(B.) - Dawldson (H.) 1:1 I t. d. 

Komunikat WG I D Nr. 46 
z dnia 25 maja 1939 roku 

1. Wobec wycofania drużyny R.T.S.G., Ruda 
Pabianicka, z dalszych rozgrywek mistrzowskich 
na rok 1938/39, odwołuj* się wszystkie zawody 
wyznaczone z powyższym klubem. 

Zawody powyższe zweryfikowana będą wal: 
coverera dla przeciwników. 

2. Załatwia się przychylnie proibę klubów 
O.M.P. Ognisko i Ż.S.S.G. (Zduńska Wola) i prze­
nosi się wyznaczone powyższym drużynom zawo­
dy o mistrzostwo klasy ,,C" z dnia 27 maja r. b. 
na dzień 29 maja, godz. 17,30. 

3. Załatwia się. przychylnlo prośbę Sokoła 
(Aleksandrów) w sprawie przełożenia zawodów 
0 mistrzostwo klasy „B" z Sokolim (Łódi) w 
dniu 8 czerwca 1939 r. 

4. Wobec rezygnacji R.K.S. (Konstantynów) 
odwołuje się zawody o mistrzostwo klasy „C" 
K.S. Tramwajarze — R.K.S. (Konstant.) w dniu 
28 maja 1939 r. Zawody powyższe weryfikuje się 
jako v. c. 3:0 i 2 pkt. dla K.S. Tramwajarzy. 

5. Przychyla się do prośby R.T S. Widzew 
1 R.K.S. TUR i odwołuje się zawody o mistrzo­
stwo kl. „B" wyznaczone powyższym klubom na 
dzień 28 maja 1939 r. z tym, że zawody powyższe 
odbędą się w dniu powszednim. 

6. Przenosi się zawody o mistrsostwo kla­
sy ,,C" Gwiazda — Strzelec w dniu 28 maja 39 r. 
z boiska Widzewa na boisko Wimy, godz. 17.30. 

7. Prostuje się omyłki drukarskie, a mia­
nowicie: 

a) do komunikatu Nr. 37, pkt. 9 — tfinno bv<5 
„grupy łódzkiej" zamiast „grupy pabianickiej'-i 

b) do komunikatu Nr. 40 pkt. Ib — wtnno być 
„Boruta" zamiast „Burza". 

8. Przenosi się zawody o mwt.v.js'wo kla­
sy „C" R.K.S. (Aleksandrów) _ A K.S. c dn. 
28 maja 39 r., godz 11-ta — na dzień 24 maja r. b-
boisko w Aleksandrowie Miejskie) na g. 17.30. 

R.K.S. (Aleksandrów) winien przygotować 
miarę do przyjęcia boiska, którego dokoai sędzia 
przed zawodami. 

9. Wyznacza się nłeodbyle zawody o mi­
strzostwo klasy „C" na rok rozgrywkowy 1938/39 
Strzelec — R.K.S. (Konstantynów) na dzień 11 
czerwca r. b. na godz. 17.30 w Konstantynowie. 

10. Karze się dyskwalifikacją 6-miesięczną 
od dnia ukazania się komunikatu zaw>dniki Zyg­
munta Majchrzaka (Sokół, Zgierz), za czynne 
znieważenie zawodnika na zawodach c mistrzo­
stwo klasy „A" Zjednoczone — Sokół (Zgierz). 

11. Preenosi się zawody o mistrzostwo kla­
sy „B" Bar-Kochba — Sokół (Łódz) z dnia 2 8 
maja na dzień 8 czerwca r. b., boisko Union-
Touring, godz. 12-ta. 

P E W N O Ś C I 

D A d £ 
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D o w y n a j ę c i a 
'garaże samochodowe 

„ K A R P A T Y " 
pełna stacja obsługi, konserwacja wozu, paliwu 
i oleje na miejscu, woda, powietrze, centralne 
ogrzewanie. W ŁODZI, AL. KOŚCIUSZKI 41. 

Czynne od 1 czerwcu 19.W. 
Zgłoszenia: Gdańska 42. . l'el. 214-69 

wooooooooooooooooooooooooooooooooooooc 

Betonuje—Asfaltuje—Brukuje 
szybko i solidnie 

M A T Z 
telefon 229-87 

klatek 
schodowych 
itp. 
polecamy 

Do malowania 
fasad domów, 
farby mineralne 
Keima i Kazenit. 
Odporne na deszcze — niezmywalne. 

Kosel i S-ka 
Przejazd 8, 

Ł ó d ź , Nawrot 42. 
S E W I L L A 

GRANADA, KORDOBA, KADYKS. 
Niezwykle ciekawą serią zdjęć przepięknych 
krajobrazów i objektów z krainy znękanej dłu­
goletnią bratobójczą wojną wyświetla dziś 1 

dni następnych 
„ F O T O P L A S T I K O N " 

ul. MONIUSZKI 2, teł. 193-20 
Wstęp 25 gr. mlodz. szkol. 15 gr., czynny cały 

dzień bez przerwy. 

c z n i c a 
D r a Z . R a k o w s k i e g o 

ze staleml łóżkami 
DLA CHORYCH NA 

uszy* nos* aardło 
DROGI ODDECHOWE 

Gabinet Roentgena dla prześwietlali 
I zd)»ć. 

P i o t r k o w s k a 6 7 rei. 127-81. 
od 9 r. — 2. 5—8 w. 

L e k a r z D e n t y s t a 

M\i L i w i i i u 

P i o t r k o w s k a 1 6 5 
Tel. 226-02. 

Gndz. przyleć 9—1 1 3—3. 
PRZYCHODNIA SPECJALNA 

WENERYCZNYCH 
Leczenie chor. wenerycznych, seksual­
nych I skórnych, leczenie promieniami 
Rentgena, analizy krwi 1 wydzielin 

Z a w a d z k a 1 gft, 
front I piętro, czynna od 8 r. do 9 w. 

PORADA 8 ZŁ. 

pełno komfortowy fi H I O II czynny 
pensjonat I I U I I I N od 1 MAJA 
pod zarządem I I I I I I I I I r. b. 
SZYLANA U II I U II tel. 291. 

KINOo 

E U R O P A 
Pocz. 12, 2, 4, 6, 8, IG 

D z i ś 

p r e m i e r a 

QGLOSZENIE 
Zakład Ubezpieczeń Społeczny: h 

Administracja Nieruchomości w Łodzi ,"< 
ogłasza przetarg nieograniczony na 

zainstalowanie anten zbiorowych v 

układu gwiaździstego w domach Z. U. • 
$ . w Łodzi przy ul. ul. Bednarskiej, x 
Nr. 24, Żółkiewskiego Nr. 2, Sanockie] 
Nr. 20, 22, 24. Dygasińskiego Nr. 6, 10, 

•» Sienkiewicza Nr. 83 i Al. Kościuszki 
Nr. 53 na podstawie Rozporządzenia. 
Rady Ministrów z dnia 29. stycznia; 
1937 roku o dostawach 1 robotach na 
rzecz Skarbu Państwa, Samorz^u 
airaz Instytucji Prawa Publicznego 
(Dz. U.R.P. Nr. 13 poz. 92). 

Oferty należy składać w biu.zc 
Administracji Nieruchomości Z. U. S, 
w Łodzi przy ul. Bednarskiej Nr. 24 
w terminie do dnia 4 czerwca 1939 r.' 
włącznie w godzinach od 10-ej do 
13-ej z zachowaniem obowiązujących 
przepisów wymienionego na wstępie 
Rozporządzenia Rady Ministrów z dn. 
29 stycznia 1937 r„ przy czym oferty 
winny być składane na wykonanie ca­
łości objętych kosztorysem i planem 
robót oraz na wykonanie Instalacji we 
wszystkich wyżej wymienionych do­
mach. 

Z warunkami ogólnymi I technicz­
nymi oraz z Innymi szczegółami moż­
na zapoznać się w biurze Administra­
cji Nieruchomości Z. U. S. w Łodzi 
(Bednarska Nr. 24) codziennie, z wy­
jątkiem niedziel i świąt, w godzinach 
od 10-ej do 13-ej, Jak również tamże 
można nabyć komplet odnośnych wzo­
rów. 

Do oferty winien być dołączony 
dowód złożenia wadium do depozytu 
Z. U. S. oraz uwierzytelniony odpis 
świadectwa przemysłowego lub karty 
rzemieślniczej. Otwarcie ofert nastą­
pi w dniu 5 czerwca 1939 r. o godzi­
nie 10-ei w biurze Administracji Nie­
ruchomości Z. U. S. w Łodzi, ul. Bed­
narska Nr. 24, w obecności oferentów. 

Zakład Ubezpieczeń Społecznych 
zastrzega sobie prawo wyboru oferen-
ta bez względu na cenę, prawo powie­
rzenia tylko częściowo robót jak rów 
nież prawo uznania, że przetarg nie 
dał wyników. 

Oferty nie odpowiadające warun­
kom przetargu rozpatrywane niejbędą, 

Zakład Ubezpieczeń Społecznych 
Administracja Nieruchomości w Lodzi, 
I Łódź, dnia 25 maja 1939 r. 

TEL. 111-21 

DR MED. 

J A N P O L A K 
CHOROBY WEWNĘTRZNE 

I REUMATYCZNE 
u l . N a w r o t 7 

Tel. 164-21 
godz. przyleć od 5—8. 

j L o k a l -

ODDAM 1 lub 2 pokoje* 1 tó> 
w centrum z używalność', ¡i» 
Wiadomość Al. K o ś c i u s z k i ^ # 
galanteryjny t tel. W-Qj¿>FT^ 
TRZYPOKOJOWE komfort;"* 
kanie, hall, centralne °* 
front, balkon. Linowa 2d_._^^ff> 
POKÓJ, umeblowany 
najmę Cegielniana .3 
pierwsze piętro. 

\ I l e t n i s K ? 

ZAKOPANE „Telimena" »J 
łego tel. 18-15 -laprzeciw ' ł f v 

usza) nowy pelnokomforto*';.fM 
nat prześlicznie położony % ^ 
z dużym ogroden 
urządzone pokoje. J a u v , , ' ° , ) 
ko (dawniej pensjonat NajSS> 
ZACISZE Leśne - Z a k r z f * , , « 
nat Pauliny Kolskie] pr̂L'T™ 
wienia na święta. Łódź «l'" 
miejscu Poddębice 14. 

GRYPA, PRZEZIĘBIENIE 
BOLE GŁOWY. ZEBOWilp, 

tjt̂UOH mt%l*C*i IVLMO w Mil¿it«iClNVCM TORIBHACHT 

KRYNICA: Pensjonat . . N a 1 * i 
(jak dotychczas pod \v\*f\ \ti 
dem właściciela p. Ehrli-"'' J. 
otwarty. Telefon Nr-KłŁ-̂ Cf;1.' 
KRYNICA PENSJONAT 
pod zarz. A. Silberów, Tej-_„„,(, C 

Najnowszy film prod, 
francuskiej 1938/39 r. 

AKCJA FILMU ROZGRYWA MĘ 
WSPÓŁCZEŚNIE W DŻIBUTI 
I SOMALI NA TERYTORIACH, 
O KTÓRE TOCZY SIE GŁOŚNY 
SPÓR MIEDZY FRANCJA 

I ITALIA 

Sygnatura: IV Km. 772/39. 
OBWIESZCZENIE O LICYTACJI 

RUCHOMOŚCI. 
Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­

dzi IV-go rewiru, Stefan Zajkowski, 
mający kancelarię w Łodzi, ul. Nam 
towicza Nr. 35, na podstawie art. 602 
k. p. c. podaje do publicznej wiado 
mości, że dnia 31 maja 1939 r. o go 
dżinie 12-ej w Łodzi przy ul. Piotr­
kowskiej Nr. 82 odbędzie się licytacja 
ruchomości, należących do Mordki Ja­
kubowskiego, składających się z 300 ro­
lek filmowych różnych firm, 6 apara 
tów fotograficznych 1 radioodbiorni 
ka, ną rzecz Estery Fajwlowicz, osza 
cowanych na łączną sumę zł. 1100.— 

Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej 
oznaczonym. 

Dnia 13 maja 1939 r. 
KOMORNIK: 
(—) Stelan Zajkowski 

K u p n o 
i s p r z e d a ż 

•7 

. 1 
KUPONY na suknie, kostiumy I na­
rzutki w najnowszych kolorach i wią­
zaniach, peny b. przystępne. Duży 
wybór wzorzystych Jedwabi. Wól­
czańska 7 m. 23. 

I 
1 . 

wykwintna kuchnia, djetefyc „y | 
konkurencyjnie niskie. P° 1, 
przeciw Nowych ŁazieneK. 
P. T. Gościom. —tei-
CIECHOCINEK ..Nadwiślaji"* 
Zarząd Luby Szabryńskiej>>yj 
ORŁOWO - MORSKIE, S P a C . f 
Pensjonat „Słońce" obok 

balkonem- % f J nnv od 15 « " V f 
Każdy pokój z . 
utrzymanie. Czynny od - y 
czerwca i we wrześniu ce ) ( ) 

Informacje w Łodzi tel. 1 ^ . 
je w Łouzi ̂  «—-*"̂^1 

; a d y J 
na stale vgjj, 

POŃCZOCHY gazowe ze skazkami od 
zł. 1.50. Podnosimy oczka maszyno­
wo zupełnie bez śladu „Pogotowie 
Pończosznicze", Narutowicza 36, front 
parter. ' 

r 
i 
L,_ 
FRYZJER męski na stale & ' J 
trzebny od zaraz, i _ 
POWAŻNE przedsiębiorstw' M 
kuje młodej kasjerki -
kaucją lub gwarancja b a n 'J, 
ty sub „10.000'. ^ - - ^ - p l l 1 i 
POTRZEBNA pierwszorze^^ $ 
krawiectwa damskiego. 
Żwirki 3, Bronsztejn. 

r 
i 

»« 
CHROMOWANIE, niklowani tf ^ 
nie 1 t. p. oraz wszelkie n * , , * 

- Z glosii 

tra, taj 
Mi iii, k-i 

h 

MOTOCYKL „Wanderer" setka rka-
zyjnie do sprzedania. 11 Listopada 76 
m. 31 po południu. 
DO SPRZEDANIA sklep kapeluszy 
damskich. Wiadomość Przejazd 12, 
sklep kapeluszy. 
PŁASZCZE impregnowane. Jedwabne, 
wielki wybór, poleca „Modernę". Piotr 
kowska 10. front. If piętro. 
OKAZYJNIE do sprzedania, kompletne 
urządzenie pokoju stołowego. Wiadom. 
Łódź. Dąbrowska 24-a (sklep). 21 

Dziś o g. 12 i 2 
2 PORANKI 
Ceny od 8 0 g r , 

SKLEP spożoywczo - kolonialny (z 
konces. na wino) do sprzedania z powo 
du wyjazdu, Łódź, Dąbrowska 24-a. Ceny umiarkowane 

skie wykonuje firma 
ski. Piotrkowska 88.JSl~>^WJ 
ZAGINAŁ weksel zł. 50 
VI. 1939 r. wyst. Dawid = z , d , ß 

}. Krasnobr? 
żnia się. Zwrócić za wy" 3 

Łódką 2 

1. Goldberg, ŁaglewnlękŁ 

kowska 182, ucz. Pa_ńs,l.!i<.. l V TERESA Tenenbaum, «"J" 
myślowej 
matrykulę. 

Żeńskiej Szkoły-

\ 
i 

" Ü a u K ^ 
I w y c h o w a - ; 

ANGIELSKIEGO 1 niem^ 
dą konwersacyjną, s z y • 

Sygnatura: Km. 604/39/11 
Spr. F. „Korona" p-ko A. Lerke. 

OBWIESZCZENIE O LICYTACJI 
RUCHOMOŚCI. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Lo­
dzi 2-go rewiru, Stanisław Anisere-
wicz, mający kancelarię w Lodzi, ui. 
Przejazd Nr. 40, na podstawie art. 602 
k. p. c. podaje do publicznej wiado­
mości, że dnia 2 czerwca 1939 r. o go­
dzinie 13-e) w Łodzi, ul. Roklcińska 
Nr. 139, odbędzie się 1-sza licytacja 
ruchomości, należących do Adolfa Ler­
ke, składających się z 16 worków mą­
ki pszennej, oszacowanych na łączną 
sumę zł. 656.—. 

Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej 
oznaczonym. 

Łódź, dnia 22 maja 1939 r. 
KOMORNIK: 

(—) Anlscrewlcz 

Sygnatura: IV Km 983/39. 
OBWIESZCZENIE O LICYTACJI 

RUCHOMOŚCI. 
Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 

dzi IV-go rewiru, Stefan Zajkowski. 
mający kancelarię w Łodzi, ul. Naru­
towicza Nr. 35, na podstawie art. 60; 
k. p. c. podaje do publicznej wiado 
mości, że dnia 1 czerwca 1939- r. o go 
dżinie 12-ej w Łodzi przy ul. Sienkie­
wicza Nr. 3/5 odbędzie się licytacj 
ruchomości, składających się z 360 Kg-
szmat wełnianych, na rzecz Hudesy 
Lemberger, oszacowanych na łączną 
sumę zł. 1080.—. 

Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej 
oznaczonym. 

Dnia 12 maia 1939 r. 
KOMORNIK: 
(—) Stelan Zajkowski. 

u w lii/i i rtvj»' f. - V| 
Ministrów z dnia 256.^ 

tvych (Dz.U.R.P . Nr. %¿t.y% 
dnia 26 maia 1939 r. o 

mai* 
1. Urząd Skarbowy D " l a m 

w Łodzi. 
Nr. IV/46/28/Le/39 

OBWIESZCZENIE O LICYTACJI 
W myśl § 83 rozporządzenia Rady 

powaniu ęgezkucyjnym władz skarbowych 
podaje się do ogólne] wiadomości, że dnia 26 maja 1939 
lokalach firmowych i w Składnicy Skarbowe] celem ureguiur^ei ; -r 
ści Izby Skarbowej w Łodzi odbędzie się sprzedaż z HcytacP jf. 
nionych ruchomości: K' , 

.1) Różne towary bawełniane, cena szacunkowa 21.000.—' u / 

2) Różne towary bawełniane, 1633 sztuki, cena szacunków „ r 
ul. Śródmiejska 13. A»'d / 

3) Krosna tkackie, 4 sztuki, cena szacunkowa 5.300 zł., v'c$S 
4). Skręcarka na 180 wrzecion, 4 sztuki, cena szacunków* 

Andrzeja 21. . yllfł 
5) Drzewo budowlane, 9 mtr.i, cena szacunkowa 900.— , 

skiego 90/92. f\, 
6) Pończochy Jedwabne, 170 tuz., cena szacunkowa 1.680. 

kiewicza 65. nn-" 
7) Pończochy Jedwabne,, 3600 tuz., cena szacunkowa 53.5CW-

Sienkiewicza 65. ^ 
Zajęte przedmioty można oglądać dnia 26 maja 1939 r. od 

godz. 16-ej w lokalach pod wskazanymi adresami. ctfAf^ 
ZA NACZELNIKA URZĘDU / 

Kierownik Działu -Z&f^t&J 

ś 
— - • (0f 

REDAKTORZY tekstu redakcyjnego: na str. 1. 2, 3. 4 I 11 - Antoni Weiss, na str. 5, 6 i 7 - Bolesław Rawicz, na str. 8 I 9 - Szymon GHicfc. na str. 10 — Mateusz Rosner. R e d a ^ W r 
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Loslew. Wszyscy zamieszkali w Łodzi. 
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